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chodzi codziennie o godzinie 4, popołudniu 
z wyjątkiem niedziel i dni świątecznych. 
Przedpłata wynosi: 
W MIEJSCU kwartalnie 


Numer pojedyńczy kosztuje 10 ct. 


Projekt budżetu krajowego. 


i Wydział krajowy rozesłał już projekta bud- 
A krajowego na rok1886., który się tak przed- 
Wia: 


„, Wydatki na r. 1886 obliczone są na 
8.628.502 złr. W porównaniu z wydatkami w 
łoku bieżącym więcej o 122.479 złr., a to więcej 
W rubryce kosztu długów o 48.319 złr., w ru- 
Bryce budowy i utrzymania dróg 35.981 złr., w 
fubryce szkół fachowych 20.261 złr., w rubryce 
fozmaite wydatki z powodu 1 raty subwencji na 
udowę kolei Lwów-Źółkiew-Rawa 28.884 złr., 
W rubryce budowy wodne i melioracje 5.677 złr. 
Dochody włssne funduszu krajowego o- 
błiczone są na r. 1886 w kwocie 458.142 złr. 
A porównaniu z dochodami roku 1885, mniej o 
144.295 złr., a to mniej: w rubryce dochodów z 
dróg 5.000 zir., w rubryce uadwyżki od zakła- 
ów dotowanych 22.664, w rubryce dochodów z 
kraj, szkół rolniczych 2.644 złr., w rubryce do- 
Chodów z przelania do skarbu kraj. pozostałości 
I fanduszu zapomogi z r. 1866 (reszta pożyczek) 
229 zł. w rubryce rozmaite mniej o 120.060 
ak tj. o pożyczkę na budowę koszar, w rubryce 
dochodów z lokowanych kapitałów 6.080 złr. 


Ogólne zestawienie budżetu przedstawia się tak: 


Wydatki. 

L Koszta reprezentacji kraju 100.230 
IL „ zarządu : 229.529 
M „ leczenia 660.000 
IV. „ szczepienia ; 57.900 
V. Wydatki sanitarne . - z 8.000 
VI. Zasiłki dla zakładów dobro- 

czynności |. : c b 9.072 
VIL Wydatki na cele wykształcenia 

oświaty . `.  .  . 447.566 
VUI, Utrzymanie pomników history- 

" eznych -m 
iX. Kwaterunkowe żandarmecji 77.914 

X. Drogi krajowe 3 ; . 983.558 
XI. Dotacje dla zakładów krajo- 

ii e we 
XII. Wydatki na szupaśnictwo 30.000 
XII. Budowy wodne Aasai 181.120 
XIV. Umarzanie pożyczek  , . 4834.821 
XV. Wydatki na cele gospodarstwa 
krajowego . . . . 819.277 
XVL Rozmaite wydatki. . 186.834 
Ogólna suma wydatków 
na r. 1886 wynosi . . 3,628.502 
Dochody. 
L Pozostałość z raehunków z lat 
ubiegłych . A : : — 
d. Odsetki od pieniędzy chwilowo 
lokowanych . c 3 10.000 
KBM. Dochody z dróg krajowych 224.910 
IV. Nadwyżki dochodów od zakła- 
dów dotowanych , c t 14.082 
V. Zwroty zaliczek z lat ubiegłyeh 31.500 
VI. Zwroty pożyczek . + 44449 
VI. Dochody szkoły gospodarstwa 
lasowego we Lwowie . . 5.820 
VIII. Dochody szkół i folwarku w Du- 
blanach p : ę , 34,915 
IX. Dochody szkół i folwarku 
w Czernichowie . u 36.475 
X. Dochody innych szkół krajo- 
wych . : * i z 11.125 
XI. Zwroty za sprawdzanie rachun- 
ków aptekarskich i 600 
XII. Dochody z przelania do Skar- 
bu krajowego pozostałości 
z funduszu zapomogi z r. 1866 20.771 
XII. Rozmaite dochody . sa. 23,995 
Ogólna suma dochodów wła- 
snych fund. kraj.wynosi = 458.142 


Gdy tedy wydatki preliminowake są na 

| 628.502 zł., dochody zaś własne funduszu kra- 
łowego na 458.142 złr., przeto niedobór do po- 
ycia dodatkami do podatków wynosi 3,170.360 zł. 
Wykazana przez urzędy podatkowe spraw- 
dzona należytość podatków wynosiła w r. 1883 


We Lwowie, Niedziela dnia 22. Listopada 1885. 


| AZER ZZ ONZ >> || WR. mop | IWWWOM || |... nk PAPA naa nmaa DA HK, 


kwotę 10,049.761 zł., w r. 1884 kwotę 10,180.760 
złr., sejm zaś przyjął jako podstawę do budżetu 
na rok 1885 sumę 9,600.000 zł. Ponieważ je- 
dnak przyjęcie za podstawę cyfry sprawdzonej 
należytości. zwykło zawodzić, Wydział krajowy 
przyjmuje do tegorocznego budżetu za podstawę 
rzeczywisty wpływ dodatków krajowych w r. 
1884, wynoszący sumę 2,638.991 złr. 36 ent. 
Wpływ ten wynosił tę kwotę, gdy dodatek kra- 
jowy uchwalony był w wysokości 27 et., odpo- 
wiada więc sumie podatkowej 9,774.000 zł., to 
też Wydział kraj. przyjmuje obecnie za podsta- 
wę do obliczenia okrągłą sumę 9,800.000 złr. 
czyli o 200.000 wyższą, jak w budżecie na r. 
1885 przyjęto. 

Ze względu, Łe jak wyżej wykuzano, przy- 
szłoroczny niedobór do pokrycia dodatkami kra- 
jowemi do podatków wynosi 3,170.360 złr., a je- 
den cent dodatków czyni dochodu 98.000 złr., 
przeto wymagane jest na pokrycie niedoboru na- 
łożenie dodatku krajowego w wysokości 32 ct., 
(tj. o dwa ct. więcej niż w r. bieżącym), co o- 
gółem przyniesie dochodu 3,136.000 złr. 

Po podwyższeniu więc nawet dodatków o 2 
ct. pozostanie jeszcze niedobór 34.360 złr., który 
Wydział krujowy spodziewa się pokryć z oszczę- 
dności poszczególnych rubryk wydatków lub z 
pozyskania możliwych wyższych dochodów. 

Konieczność ta z jednej strony podwyższe- 
nia dodatku krajowego, gdy ogół podatników u- 
gina się pod ciężarem podatków i dodatków już 
istniejących, a z drugiej strony reszta niedoboru 
34.360 złr., na pokrycie której nie ma niczego 
prócz nadziei zaoszczędzeń lub osiągnięcia wyż- 
szych dochodów, aniżeli preliminowano — skło- 
niła Wydział krajowy do podniesienia myśli: 
czyby nie udało się zaprowadzić krajowego po- 
datku od napojów, na wzór istniejącego rządo 
wego podatku, w której to sprawie, jak już do- 
nosiliśmy, udał się właśnie p. marszałek krajo- 
wy do Wiednia. 


Korespondencje „Gazety Narodowej“. 
Kraków d. 20. listopada. 


(fs.) Kiedy rozpuszczono wieść o ustąpie- 
niu ministra Ziemiałkowskiego, a powołaniu do 
gabinetu dr. Zyblikiewicza 1 objęciu laski mar- 
szałkowskiej prze księcia Supiehę — Wystąpi- 
liscie pierwsi i stanowczo Zaprzeczyliście tym 
pogłoskom już w poniedziałek. Ze zaprzeczenie 
wasze było prawdziwem i że 4 bardzo dobrych 
pochodziło Źródeł, stwierdza ta okoliczność, iż 
przejeżdżający przez nasze miasio w dniu wczo- 
rajszym marszałek dr. Zybligiewicz w towarzy- 
stwie hr. Władysława Budeniego i ks. Ponin- 
skiego, tudzież przejeżdżający wczoraj wieczor- 
nym pociągiem z Wiednia do Lwowa, p. namie- 
stnik, nie minęli Krakowa, aby tu zostawić 
choćby w przelocie pewne autentyczne wiado- 
mości. 

A to co tu opowiadają po ich przejeździe, 
zgadza się zupełnie z waszem doniesieniem, i 
na teraz o żadnych tak ważnych zmianach mowy 
nie ma. Od delegatów polskich nadeszły tu tak- 
że do poważnych osób stanoweże zapewnienia 
co do zmian wszelkich. Na dzisiaj, przynajmniej 
na czas najbliższy, pewną jest tylko jedna zmia- 
ua, w innym wszakże kierunku, mianowicie 
przejście w stan spoczynku prezydenta sądu ape- 
lacyjnego we Lwowie, JE. br. Sehenka. Kwestja | 
ta była już 
i podnoszono ją już wobec cesarza - rychło więc! 
ważna ta posada zawakuje, Kto na nią zostanie 
powołanym, dotychczas nie stanowczego w tej 
mierze powiedzieć nie można, a popisywanie się 
z wszechwiedzą mogłoby zaszkodzić tej sprawie. 
Nie ulega wątpliwości, że el, to wpływ mają w 
tym kierunku, nie zapoznają poważnych a rze- 
czywistych życzeń kraju że względu na osobę 
sternika sądownictwa na tak obszernej prze- 
strzeni kraju i w trudnych zalste warunkach, 

Marszałek Zyblikiewiez, o ile tu: wiedzieć 
można, zabawi dwa dni w Wiedniu, 1 porozu- 


rozstrzyganą w najwyższych kołach i 


miewać się ma z rządem w sprawie przejęcia na 
państwo kosztów uporządkowania funduszów 
szkolnych okręgowych, dalej w sprawie zarzą- 
dzania temiż funduszami przez kraj, wreszcie co 
do pokrycia niedoboru budżetowego za pomocą 
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buty, siodła, uprząż. Albowiem stowarzyszenie 
może mieć składkowy kapitał na zakupy w 
znacznej ilości i z pierwszej ręki, a przeto tanio, 
dobrych materjałów, potrzebnych na wyroby, a 
może także między swymi członkami zaprowa- 


opłat konsumeyjnych, który to ma być rozbiera- |dzić stosowny podział pracy — może przeto po- 


nym na obecnej sesji sejmowej, aby uniknąć, 
jeżeli to będzie możliwe, powiększenia dodatku 
do podatku lub zaciągania pożyezki niedoboro- 
wej. Nad sprawą zamknięć rachunków fundu- 
szów szkolnych okręgowych, prucował marsza- 
łek osobiście usilnie przez kilka miesięcy, a re- 
zultat tej pracy znanym jest już dobrze. 

Kiedy dotknąłem sejmu, spieszę z donie- 
sieniem, że z Krakowa i z okolie pobliskich 
Krakowa, posłowie należący do centrum, wyjadą 
już w niedzielę do Lwowa, w skutek zaprosze- 
nia ks. Czartoryskiego. Zdaje się więc, że po- 
słowie ei wezmą nietylko udział w pracach, ja- 
kie przed otwarciem sejmu załatwiane będą — 
lecz że odbędą się także narady klubu progra- 
mowe i dotyczące akcji sejmowej. 

Przechodząc ze spraw ogólno krajowych do 
murów Krakowa, zaźnaczam, iż tutejsi Starsi Ce- 
chów i wydział przemysłowy mugistratu otrzy- 
mał z Wiednia, od tak zw. komitetu agiiacyjne- 
go okólnik, w którym tenże komitet wykazuje, 
Jak dotkliwe straty ponoszą nasi rękodzielnicy 
4 powodu tego, iż za pomocą więźniów w zukła- 
duch kurnych prowadzone są formalne przedsię- 
biorstwa rękodzielnicze, w warunkach, które rze- 
mieslnikom naszym konkurencji z ich wyrobami 
wytrzymać nie pozwalają. Ukoinik wiedeuskiego 
komitetu agliacyjnego oblicza, iż praca rzemiesl- 
nicza w więziemiach czyni uszczerbek rękodziel- 
nikom w monarchii na kwotę 12 milionów złr. 
w roku. Jest to zaiste eytra olbrzymia, o którą 
rzemieślnicy ubożsi są, a nie mają Żadnej 
możności powetowania tej straty. Nie będy się 
rozwodził nad szkodliwością stosowania takiego 


systemu w zakładach karnych, rzecz to bowiem |rzut przeciwko gabinetowi hr. Iaafiego, 


powszechnie znana i powszechne a słuszne wy- 


siadać oba przedmioty produkcji fabrycznej. 
Nadto przy pewnych wyrobach wielkie maszyny 
fabryezne mogą być zastąpione maszynami ręcz- 
nemi. Zresztą dziś jest wszędzie na porządku 
dziennym sprawa takiego zorganizowania wiel- 
kich stowarzyszeń rzemieślniczych, aby mogły 
konkurować z fabrykami, a w Anglii powodzi 
się już ten system doskonale*. Ważna to zaiste 
wskazówka. 


Jeszcze jedna sprawa z tej dziedziny. Tuż 
pod Krakowem na Podgórzu powstała garbarnia, 
własnością p. Dłużyńskiego będąca. Do pu-zeze- 
nia jej w ruch, przyczynił się Wydział krajowy 
znaczniejszą kwotą, przeznaczoną na cele podno- 
szenia przemysłu. Osoba właśriciela daje gwa- 
rancję, że zakłud nie upadnie i rozwijać się bę- 
dzie, gdyż p. Dłużyński będzie umiał wytrzymać 
konkurencję z pozakrajowemi garbarniami, zasy- 
pującemi nas materjałem lichym i drogim, a ma- 
jącym przecież pokup, bo umieją go popierać po- 
średnicy z korzyścią dla siebie, 


Przegląd polityczny. 
(Pokrok o krótkości trwania sesyj sejmowych. — 
Politik o wartości panslawizmu rosyjskiego. — U- 
zupełnienie niemieckiej mowy tronowej. — Głosy 
prasy francuzkiej o deklaracji gabinetu Brissona. 
—- Akcja przedwyborcza w Anglii. -- Gladstone 
o polityce Salisbury'ego. — Klęska Francuzów na 
Madagaskarze). 


sejmów, krajo- 
słuszny za- 
że po- 
mimo siedmioletniego już trwaniu jego rządów 


Z okazji zwołania 
wych, Zoxrok staroczeski podnosi 


wołująca żale. Niestety, znów te żale same prze | obradom sejmowym poświęcone bywają zaledwie 


się nie nie pomogą — dlatego potrzebną jest ko- 
niecznie wspólna akcja rzemieśiników, juz nie w 
jednej prowincji, ale rzemieślników w całej mo- 
narchii. Do tego też dąży wiedeński komitet a- 
gitacyjny, mianowicie do wniesienia petycji do 
Rady państwa, petycji, popartej przez stowarzy- 
szenia rzemieślnicze z całej monarchii. Gdy 0- 
kólnik wiedeńskiego komitetu agiiacyjnego nad- 
szedł do Krakowa w tych dniach dv magistratu, 
natychmiast uwiadomił tenże wszystkich Starszych 
cechów o jego treści. Starsi zas cechowi, mając 
już także okólnik w swych rękach, odbyli pou- 
toną naradę, na której postanowiono zwołać wiec 
rękodziełników i przemysłowców na niedziefę 22. 
listopada, godz. 2. po południu do sali Rady 
miejskiej. Nie ulega wątpliwości, że Lwów tak- 
że w tym kierunku rozpocznie energiczną akcję, 
i że u was także odbędzie się takie zgromadze- 
nie, jeżeli już zwołanem nie zostało. Na tukiem 
zgromadzeniu winnaby także być poruszoną i in- 
na sprawa, mianowicie zawiązywania spółek rze- 
mieślniczych. 


Kiedy w korespondencji mojej poruszałem 
sprawę zawiązywania spółek rzemieślniczych, 
któreby i pod względem ubiegania się o dostawy 
dla armii, ważną rolę odegrać mogły, nie przy- 
puszezałem, że organizacja ta tak dokładnie 
określoną zostanie przez posła Chrzanow- 
skiego w delegacjach, podezas rozpraw nad 
decentralizacją potrzeb dla wojska. Oto bowiem, 
eo wyraźnie powiedział poseł Chrzanowski: „Nie- 
tylko kompania, złożona z wielkich przemysłuw- 
eów, uznaną być może za zdolną do wykonywa- 
nia dostaw nietylko w pokoju, ale i podczas 
wojny. Kompanie, złożone ze stowarzyszeń rze- 
mieślniczych, dobrze zorganizowanych, mogą być 
także równie zdolnemi do wykonania dostaw. 
Stowarzyszenia rzemieślnieze, dobrze zorganizo- 
wane, mògą zastąpić pod pewnym względem fa- 
brykę, t. je mogą równie tanie i równie dobre, 
a nawet lepsze niż fabryka, dawać wyroby w 
pewnych rodzajach przemysłu, jak mundury, 


ostatnie miesiące, u jak obeenie — tylko osta- 
tuie tygodnie roku. | 

„Wszystkie sejmy w ogóle — powiada Po- 
krok dalej — mają dosyć nagromadzonego ma- 
terjału do sporów narodowych i poutycznych, 
tak iz potrzeba będzie wielkiej energu, aby star- 
czyło czasu na Załatwienie Spraw Z Zakresu e- 
konomicznego i finansowego. Dążeme rządu do 
wyklaczenia 4 obrad sejmowych kwestyj polity- 
cznych, nie moze liezyc na puwodźenie, sejmy 
bowiem są także korporacjami politycznemi, Za- 
czem musi im być pozostawionem prawo obra- 
dowania także nad kwestjami politycznemi, jak 
w ogole nad wszystkismi sprawami, Uotyczącoini 
interesów krajowych.“ 

Wreszcie wyraża Pokrok z naciskiem życze- 
nie, aby już raz poczęto sejmom udząelać dosta- 
Lecznegu Czasu dO załatwianiu wszystkich kwestyj. 

Mamy dziś do zanotowania bardzo piękny i 
pocieszający objaw w prasie czeskiej. Orga- 
na opinii publieznej pobratymców naszych nad 
Wełiawą odźznaczały się do niedawna wielkiemi 
sympatjami dla Rosji, a dziś jeszcze więk- 
szość pism młodoczeskieh zakrywa upornie oczy 
przed prawdziwym obrazem postępowania półno- 
enych pobratymców ze Słowianaini. Co się tyczy 
prasy staroczeskiej, to ta w ostatnich czasach 
jęła się polityki dyplomatycznego milczenia w 
kwestjach drażliwych — tem ‘więcej przeto cle-; 
szyć nas musi tak szczere odezwanie się, jakie: 
napotkaliśmy w Politik. | 

„Rosja — czytamy tam — która napędziła 
Serbię w objęcia Austro-Węgier, a obecnie peha 
Bułgarję w ramiona Anglu, stara się teraz i 
u siebie w domu prowadzić „panslawizm* ad 
absurdwm. Pobiedonoscew i Katków wnieśli do 
petersburgskiej Kady państwa projekt, aby na 
przyszłość posady wpływowe w administracji 1 
sądownictwie obsadzane były wyłącznie urzędni- 
kami wyznania prawosławnego. Bądź cobądż ta- 
ką „reforma"* będzie wołającą o pomstę krzywdą 
dla słowiańskich obywateli innych wyzauń. W 


Rok XXIV. 


Przedpłatę i ogłoszenia przyjmuja : 

We LWOWIE biuro administracji „Gazety Nar.“ 

ica Kopernika liczba 5. -- Ogłoszenia 
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ppelik, Stadt, Stubenbastei 2. 
Dukes, I. Riemergasse 13. Rudolf Mosse, Seiler- 
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statte nr. 2., Heuryk Schalek, I, Wollzeile 14; 
Maurycy Stern, Wollzeile 22; G. L. Daube & Comp. 
w Frankfureie n. M.; w Warszawie Rajchman et 
Frendler Senatorska 22; w Krakowie W. Kukliński. 

OGŁOSZENIA przyjmują się za opłatą 6 ct od 
miejsca objętości jednego wiersza drobnym drakiem. 

Reklam w rubryce „Nadesłane“ 
20 ct. od OFBzA. 


każdym razie — kończy Politik — Rosja uwzię- 
ła się przekonać świat cały, zwłaszcza Słowian, 
że jej „panslawizm* jest tylko strachopudem, 
którego nie trzeba się obawiać. Rzecz prosta i 
jasna. Czego mogą spodziewać się prawosławni 
Słowianie od Rosji, gdy nie ehcą zrzec się pra- 
wa rozporządzania własnemi sprawami — widzi- 
my to na Bułgarji. Czego mogą spodziewać się 
od Rosji katolicey Słowianie -— mamy gorzki 
przykład na Polakach, których trzyma Rosja w 
silnych rękach, a mimo to żąda od mich, aby 
wyrzekli się wiary ojców, jeżeli cheą mieć równe 
prawa z Rosjanami. Zresztą i nas Czechów pou- 
czał przyjaciel Aksaków, że Rosja gotowa nas 
obdarować swemi „sympatjami*, jeżeli uczynimy 
małą grzeczność — i zmienimy naszą wiarę. 
Ale przecież w Rosji znajdują się Rusini — jest 
ich do 17 milionów — wszyscy prawosławni, a 
mimo to jaka ieh tam dola? Gorsza jeszeze od 
katolickich Polaków.“ 

W wezorajazym przegiądzię naszym podali- 
śmy ustęp niemieckiej mowy uonowej, odnoszący 
się do polityki Zagranicznej; a mianowicie do 
wypadkow ua połwyspie Balkanskim. Urędzie to 
uzupełniamy dzisiaj wypuszczonemi ustępami, 
kreslącemi program dalszych prać parlamentu, a 
opiewującemi dosłownie, jak następuje : 

„tanowie| Cesarz raczył mi polecić powi- 
tać panów przy rozpoczęciu waszych prac w jego 
imieniu, a Zarazem w imieniu związkowych 
rządów. 

„Projekt budżetu cesarstwa wkrótce panom 
zostanie przedłożonym. Iroskliwość o bezpie- 
czelistwo monarchii i o utrwalenie i wziaocnie- 
nie instytucji cesarstwa zniewala związkowe rządy 
zażądać od panow większych niż dotychczas ofiar 
Da Cele armii i marynarki, oraz w celu opieki 
nad inwajidami, pozbawionymi utrzymania. Pan- 
stwa związkowe znajdą oupowiednie do tego 
srodki w znucanie zwiększonych dochodach á ced 
i opłat stemplowych. Udy jednak koiieczność 
obracania dochodów cesarstwa na cole Wspolne 
spruwiu, że panstwa związkowe mie mogę pokryć 
swych potrzeb, musi skarb cesarstwa Otworzyć 
sobie nowe żródła dochodu przez powiększenie 
podatku konsumcyjnego. W tym celu zamierzają 
rządy wystąpić wkrotce z projektem reloruiy po- 
datku cukrowego; rowniez starają się rzady 
związkowe porozumieć się międay sobą w spra» 
wie nowego podatku podatku gorzelnianego. 4g0= 
dnie z uroczystem przyrzeczebwui tósarza spo- 
dziewają się rządy, że panowie poprzecie ich 
usiłowania na polu reformy spożecznej. Krocząc 
dalej nau raz obranej drodze, przedłozą panom 
rządy nieco zmieniony projekt ustawy 0 ubuze 
pieczeniu robotników rolnych i iesuyen, uwzgłę- 
dniając uwagi komisji, kwrą panowie wybrali- 
Ście dla zoadaDnia tegu projektu. Rząd cesarstwa 
przedłoży panom także ustawę 0 ubezpieczeniu 
urzędnikow i osob stanu wojskowego, chege w 
ten sposób Zadose uczymć koniecznej potrzebie, 
którą już podczus poprzednich obrad podno- 
SZOno. 

„Dla skutecznej obrony brzegów  niemie- 
ekich postanowiono przedsięwziąć budowę kana- 
łu, łączącego ujście Łaby z zatoką Kielską. Do- 
konanie tego dźieła będzie równie ważnem dla 
naszych interesów handlowych. 

„Dla uregulowania sądownictwa 'w krajach 
zamorskich, podlegających zwierzchnietwu ce- 
Barstwa miemieckiego, przedłoży rząd panom stó- 
sowne wnioski. W celu określenia zakresu, w ja- 
kim przedsiębiorstwa niemieckie w innych czę- 
ściach ziemi mają podlegać bezpośredniej kon- 
troli cesarstwa, przedsięwzięto układy ż Anglią, 
Hiszpanią, Francją, Portugalią i Zanzidarem. 
Układy z Hiszpanią doprowadzą zapewne nieza- 
długo do porozumienia się w sprawie prawa 
pierwszeństwa do wysp Karolińskich, dzięki po- 
średnietwu Jego Świątobliwości. * 

. Niefortunna deklaracja gabinetu 
BriSsona zajmuje jeszcze ciągle uwagę prasy 
iraneuskiej. Rewolucyjny Ore du peuple umiesz- 
Caa Da czele numeru ilustrację, zatytułowaną : 
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; na imię was: Jan Chrzciciel, Jan Złotousty na- U 
Tz Jaz Pabricius i. obdarzył gród tą studnią jeszcze 
W XIV. wieku. | 
l Legenda opowiada, że jakiś anioł choazący po ziemi, 
a jak uczeni utrzymują, jakiś sztukmistrz niemiecki zapo- 
nocą różczki czarodziejskiej odkrył na Szybowej górze pod- 
ziemne źródło , którego woda dla całego miasta wystarcza, 
an Fabricius IL, bogaty kupiec lewantyński, sprowadza te- 
dy z Włoch zręcznych minerów, którzy na dalekie prze- 
strzenie umieli kopać podziemne kurytarze. I ci utworzyli 
łajemny wodociąg, który z owych nieznanych źródeł Szy- 
owej góry sprowadza wodę aż na dziedziniec ratusza. 
W mieście nikt nie wiedział, co tam pod ziemią szu- 
kują i kopią. Dopiero gdy fontanna w górę trysnęła, zwołał 
abricius rajców miejskich do marmurowego basenu, z któ- 
Tego czysta jak kryształ woda źródlana obficie spływała, 
Włoscy robotnicy powrócili do domu, i tajemnica pod- 
ziemnego akweduktu pozostała w rodzinie Fabrielusów, 
Czujnie zachowywąną, a której się nigdy żadna kobieta nie 
dowiedziała, żaden męzczyzna nie zdradził. 
Dopiero ostatni Jan Fabricius, z którym wygasa ten 
Tód po mieczu, zakomunikawał ową tajemnicę swojej córce, 
jedynej sukcesoree, dla której prawa syna wyrobił, której 
 Swóje nazwisko i mienie legował pod warunkiem, że nigdy 
8 wyjdzie za cudzoziemca. . | 
Wchód do podziemńego wodociągu znajdował się 
kamienicy Thurzów, która do Fabriciusa należała. 
Ten” dziwacznie zbudowany, na fasadzie różnemi fi- 
Gurami bogów ozdobiony dom nie dlatego nosił miano 


Wiea« szeroki na 
Brema*. Spodem był: pokladzione rury wodociągu. 


Thurzów, iżby był własnością tego rodu, ale że Thurzowie, 
jako możni niegdyś w Liwoczy panowie, trakt główny domu 
zajmywali, Według konstytucyj grodu Liwoczy bowiem nie 
mógł tam żaden szlachcie węgierski posiadać domu na 
własność. Liwoczanie radzi byli szlachcieowi, że tam mie- 
szkał, ale mieć domu na własność mu nie pozwalali. 

W grubym murze tej kamienicy, zasłonięty kominami 
i ogniskami kuchni, leżał otwór tajnego korytarza, który 
prowadził z miasta do rzeki. Kręcone schody prowa- 
dziły do tunelu, który miał sklepienie ostrołukowe i był 
za swykłych płyt xa piennych wymurowany. *) Jest on wy- 
le, że człowiek poruszać się w nim 


TŁ W miejscu, w kivwremm kurytarz dotykał podziemnego 
Źródia w Szybowej górze, był aparat, zapomocą którego się 
na Świat dostać było można. Długi na sześć sążni kawał 
dębu służył za dźwignię. Jeżeli człowiek wsiadł na jeden 
koniec dźwigni, to koniec drugi podnosił na ziemi bryłę 
kamienia dziesięciocetnarową, i można było po dębowej dra- 
binie wyjść na górę, Chcąć się spuścić na dół, trzeba by- 
ło dokładnie znać kamień, który się komunikował z dłuż- 
szym końcem dźwigni. Z wstąpieniem na ten kamień pod- 
nosiła się w górę bryła, zakrywająca wchód, i można by- 
ło zejść na dół. 
|, Cała okolica zresztą była pusta i dzika; tu gospoda- 
rują tylko rysie i żbiki. Kamien otworowy porósł mehem, 
powojem i wikliną. Przed krzakami, pokrywającemi stok 
góry, stała Męka Boża, na której na tablicy była okropnym 
pędzlem uwiecznioną scena, jak hajdamacj z pewnego kupca 
liwoczańskiego, pojmanego w drodze pasy darli. Kto się 
w tę stronę zabłąkał, obaczywszy ten obraz, umykał eo tebu, 
aby sig dostać w ludniejszą okolicę. 
o była, przechodząca z pokolenia w pokolenię, ta- 
jemnica rodu Fabriciusów. Tą tajną drogą mógł ostatni już 
Jan Fabricius, zbiegłszy «z polskiej niewoli, dostać się do 


*) Cześć tego podziemnego ganku dotychczas się zacho- 
wała. Wchód do niego jest w dzisiejszym ogródzie Prob- 
stów, i sam przebyłem nim kilkaset kroków.  Skiepienie jest 
wysokie nu chłopa. Według illustrowanej kroniki liwoczań- 
skiej znaleziono rury tego wodociągu podczas fundamento- 
wania nowego domu. na początku naszego stulecia. Przyp. 
autora. 


liwoczańskiego ratusza, a to prze kurytara jezuitów, który 
niemniej do tajemnic dawnej Liwoczy naieżał. 

Tą też tajną drogą uciekło prześladowane dziewczę, 
ostatnia latorośl Fabriciusów, gdy ję pani  Korponajowa 
kojca wydobyła, a prześladowcy jej, z własnym jej oj- 
cem na czele, po nią przyszli. 

Wielki zaiste musia być przestrach dziewczęcia, jeże- 
li, słabe i bojażliwe, odważyło się uciekać tym ponurym 
gankiem podziemrnym,: samo, bez ochrony, w 0wą pustynię, 
w której tylko rysie gospodarowały i żbiki. 


ROZDZIAŁ 3. 
Zdrajczyni I wybawczyni. — Żywy skazujący się na 
śmierć, i nieboszczyk wskrzeszenia, pragnący. 


A W liście , który nagle zdruzyotwł dzielne serce Fabri- 
cusa, nie było nie osobliwego. Mylił się wielce, ktoby 
sądził , że zawiera rzeczy niesłychane. 

Pani jenerałowa Lóffelholzowa podaje w tym- liście 
panu Fabrieiusowi wesołą wiadomość, że jego ukochana 
corka, za Bożą pomocą już dawniej z pułkownikiem Alfre- 
dem Blumewitzem von [rautson zaręczona, i przez biskupa 
wiedeńskiego od trzykrotnych zapowiedzi i sześciotygodnio- 
wej katechizacji uwolniona, dnia dzisiejszego przez plebana 
z Jożeffalwy na łono kościoła katolickiego przyjętą i z prze- 
rzećczonym pułkownikiem. Alfredem  Blumewiwzem von 
Trautson u świętego ołtarza ślubami małżeńskiemi połą- 
CZOny została. Na końcu listu znajdywał się dopisek od 
szezęśiiwej pani młodej, ręką drząca skreślony i ledwo 
czytelny, 

Wielkaż to historja! Gdyby każdy ojciec dla takiej 
rzeczy chciał zaraz Z gołą głową lecieć na rynek 

A Jan Fabricius jednakowoż poleciał! 

Lodowego pancerza , opasującego jego serce, nie 
przełamała myśl, że jedynaczka jego w zimie ma być na 
hanbę w kojeu zamkniętą. Niechaj marzniel Ani też myśl, 
że kat ją jak ulicznicę bez ezei rozgami z miasta wypędzi. 
Niechaj krzyczy i płacze! Ani nawet myśl, że ją trybunał 
winna zdrady: uzna a kat mieczem jej głowę odetnie. Nie- 
chaj pada głowa, krew niechaj tryska | Aie tą go myśl pa- 
liła, że jego eórka. przeszła na katolicyzm i żoną łabuńca 
została — tego nie mogł przenieść ua sobie! -Bodajby ją 
raczej na marach złożyli! Niechajby raczej opowiadano, że 


jest ulicznicą, Że się z szeregowymi kuruczmi po, kar- 
cziach wodzi — tylko nie że żoną cesarskiego pułkownika 
została | 

Odprzysiądz się wiary, w której ją ojciec i matka wy- 
chowali! stać się zdrajczynią narodu | 

Ulicą Wałową poszedł do domu., 

Mijając fasadę kamieniey [hurzów, pogroził mieczem 
w górę. Udgadł, że to owa kobita ten cios ukartowała. 
To wszystko jej robota | 

Przypłaci to kiedyś głową. 

I ci, których kocha nadewszystko, ci ją niechaj 
w przepaść strącą | | : i 

L niechaj jak cień nie odłączy się od jej kroków prze- 
kleństwo | N 

Kamienica Thurzów ma dwa fronty, jak prawie wszy- 
stkie pałace patrycjuszów w Liwoczy. - Trakt od rynku jest 
pałacem, trakt od wałów jest budynkiem tabrycznym. Tu 
mieszka rodzina, cu 8} mugazyny, warstaty, tudzież bro- 
war, znajdujący się w każdej kamienicy — duma, prawny 
przywilej miasta Liwoczy. irakt pała;owy zarezerwowany 
dla muguatów węgierskich przebywających w Liwoczy, i 
Ł sturoswiecką WYSIAWNOSCiIĄ urządzony, 

Wróciwszy do domu, kazat Fabricius zawołać doktora 
Kornidesa, swego starego przyjaciela, i tak jak był ubrany, 
położył się do łóżka. d 

— Jestem nieboszezykiem, i wyglądam pogrzebu, rze- 
eze do doktora na kulach przybywającego. Nie szukaj dla 
mnie leków w śwojej apiece, ale każ powiędzieć SeRiorowi, 
aby mi przysłał kantora z żakami, aby, aademną śpię- 
wali pieśni pogrzebowe. Ty zaś napisa świadyctwo zgonu, 
iiylko zostaw okienko na datum — i rak zapełni Sig ono dzić 
lub jutro. Jutro rano już mnie żywego nie Zaslaniesz. Fa- 
briciu chce umrzeć, i umrze!. don siy 

„Doktor spojrzawszy nie nie POEpd zi, tylko wrócił 
do siebie i wyprawił posłanca do Wielebnęgo Zabeiera. 

Niebawem przybyli z kantorem chłopcy szkolni, śpie- 
wacy, stanęli koło łoża Fabriciusa i zaintonowali pieśń 
Sentiwańską : 
„Duszó, słuchaj mię, 

Do ciebie zwracam się,“ 

, Żywy nieboszczyk słuchał, ale się nie ruszył. Był 
cichy, poważny, pełen godności jak nieboszeżyk. Tylkó raz 
zapomniał że jest nieboszczykiem, a te gdy chór, któremu 


a gabinetu.” Gambettytowski Paris pisze 
zaś tak: 

. „Oświadczenie rządu pozbawione jest zupeł- 
ule zręczności: brak mu zarówno szczerości, jak 
i odwagi. Jest to — jak sądzimy — lepsze, niż 
zbytnia elastyczność, pragniemy też gorąco, aby 
nowi posłowie czuli się w dostatecznej mierze 
Francuzami i popierali tylko politykę otwar- 
tości.“ 

Orleanistowski Soleil powiada zaś krótko, że 
gabinet Brissona już się przeżył, a deklaracja 
jest jego testamentem. Pays wreszcie, organ bo- 
napartysty Pawła Cassagnaca, woła niecierpliwie : 

„Naprzód w pochodzie do celu! Widzę już, 
restaurację monarchii, jak podróżni, bliscy kresu 
podróży, niecierpliwie wyglądamy dworzec kole- 
jowy. Słyszę już głos pretendenta, który, niby 
konduktor do podróżnych, woła: „Monarchia !“ 

Jedno z pism republikańskich robi dowcipną 
uwagę: Szkoda, że p. Cassagnac zapomniał do- 
dać: „Fünf Minuten Aufenthalt 1...“ 

Telegram doniósł nam już, że parlament 
angielski został rozwiązany, termin wyborów 
jest juź zatem bardzo bliski. Wynik ich osta- 
teczny nie będzie jednak prawdopodobnie wpierw 
znany, jak przed trzema tygodniami. Liczba wy- 
brać się mających posłów wynosi 661, tak, iż 
każdy z nich reprezentuje przeciętnie 652.000 
mieszkańców. Z ponownego wyboru zrezygno- 
wali dotychczas członkowie stronnictwa liberal- 
nego, lord Fitzmaurice i Jerzy Armitstead, oby- 
dwaj ze względu na słabe zdrowie, które im 
nie pozwala brać żywszego udziału w pracach 
parlamentarnych. Partja liberalna nie łatwo 
przeboli ich stratę, obydwaj bowiem należeli do 
skromnej liczby tych, którzy obeznani byli z za- 
granicą i obcemi językami. Fitzmaurice był nadto 
niezwykle wytrwałą siłą roboczą w parlamencie, 
a Armitstead posiadał wielkie wpływy w świecie 
polityeznym. To też ufność liberałów we własne 
siły osłabła nieco w tym tygodniu, mimo to je- 
dnak agitują oni dałej na rzecz swoją z całą wy- 
trwałością. 


Skory zawsze do mowy Gladstone udał 
się z Edinburga na dalszy objazd po Szkocji. 
W West-Calder wygłosił mowę, w której niespo- 
dziowanie wypowiedział panegiryk na politykę za- 
SEGA swego przeciwnika politycznego, lorda 

alisburego. Były premier angielski mówił głó- 
wnie o unii bułgarskiej, chwaląc ostrożną i mę- 
drą politykę Salisburego w tej sprawie. Gladsto- 
ne nie szczędził pochwał i Turcji, unosząc się 
nad jej zachowaniem i rozumem. Natomiast ubo- 
lewał nad wojną serbsko-bułgarską, ganiąc Ser- 
bów, że nie pamiętają o tem, iż niepodległość 
swą zawdzięczają wielkim mocarstwom europej- 
skim, a doznawszy dawniej klęski od Turków, 
dziś prowadzą wojnę z Bułgarami. 


Z Magadaskaru donoszą, że długo o- 
czekiwany atak Francuzów na madagarskie for- 
tyfikacje nastąpił wreszcie, ale zakończył się zu- 
pełnym odwrotem nacierających. Francuzi wy- 
ruszyli w dniu 10. bm. w sile 3000 pieszych, 2 
szwadronów jazdy, 1 oddziału pionierów i 24 
dział i podsunęli się pod szańce, zasłonięci wa- 
rownią tamatawską i żywym ogniem z wszyst- 
kich swoich statków działowych, które w tej o- 
kołicy zarzuciły kotwice. Po dwugodzinnem bom- 
bardowaniu pewien oddział nieprzyjacielski da- 
remnie usiłował, zwróciwszy się na północ, 
przeszkodzić przeciwnikowi w koncentrowaniu 
wszystkich sił. Po południu nastąpiło główne 
natarcie, nasamprzód z frontu a następnie na 
lewe skrzydło przez zwrot w kierunku Isahamo- 
fa, ale ataknjących powitano tak raźnym i cel- 
nym ogniem, iż wkrótce ze stratą 60 towarzy- 
szów cofnąć się musieli do Tamatawy; lubo 
strata dość była znaczną, to jednak ani jednemu 
Francuzowi nie udało się wedrzeć na okopy nie- 
przyjacielskie. Madagarczycy zaś, zasłonięci szań- 
cami, pomimo ostrego ognia Francuzów, nie 
stracili ani jednego szeregowca. 


Wojna serbsko- bułgarska 


Okazuje się, że wszelkie kombinacje, oparte 
na wiadomościach ezy to prywatnych, czy urzę- 
dowych ze źródeł serbskich, z placu boju, mają 
znaczenie jedynie akademiczne, a więe wartość 
tylko warunkową, zawisłą od tego, czy wiado- 
mości te zostaną następnie z wiarygodnych bez- 
stronnych źródeł potwierdzone lub zaprzeczone. 

Doniesienia o zajęciu przez Serbów twier- 
dzy Widdyńskiej, okazały się fałszywemi, a do- 
tąd nawet niewiadomo, czy zapowiedziany już 
nu przedwczoraj atak dośrodkowy wszystkich dy- 
wizyj serbskich ma pozycję Bułgarów pod Sli- 
wnicą, względnie oskrzydlenie tej pozycji przez 
dywizję szumadyjską od strony Brzeźniku, lub 
pochód tejże wprost na dofię miał rzeczywiście 
miejsce lub nie. Stojące poza wąwozem Drago- 
mańskim centrum serbskich sił zbrojnych (8 dy- 
wizje : dryńska i dunajska) naprzeciw frontu 
bułgarskiego pod Sliwnieą, nie dają także saaku 
życia o sobie. 


Milczenie serbskiego 


biura prasowego ija przydziele 


przebywających w najbliższem sąsiedztwie teatru 
wojny: w Kalafacie, Zemuniu, Belgradzie, Niszu 
i Pirocie, milczenie to jest w tym razie wielce 
wymownem; świadczy ono bowiem o pewnem po- 
krzyżowaniu pierwotnych planów serbskiego szta- 
bu jeneralnego, pod względem strategicznym wy- 
bornie Fom laich, lecz w stanowczej chwili nie- 
wykonanych z niewiadomych dotąd dokładnie po- 
wodów, prawdopodobnie jednakże z przyczyn od 
woli ludzkiej niezależnych, jak opóźnienie pocho- 
du w skutek niepogody, złego stanu dróg, zbyt- 
niego znużenia żołnierza itp. Pewną już niemal 
jest rzeczą, że atak serbskiego centrum d. 18. 
b. m. na kluczową pozycję Bułgarów pod Sliwni- 
cą nie udał się głównie z tego powodu, że skrzy- 
dłowe dywizje serbskie, mające posiłkować ten 
atak, a zarazem zdecydować ułożony fiankowy 
pochód na Sofię, nie przybyły na czas. 

Dziś zachodzi pytanie, czy i jakie korzyści 
będą ostatecznym rezultatem dla Serbów z zwy- 
cięzkich potyczek, stoczonych pod Izworem, Z 
odcięcia Kiistendilu, z zajęcia Breźniku i wypar- 
cia sił bułgarskich do Radomiru. Zdaje się, że 
doznany przez Serbów zawód, musi być dość do- 
tkliwym, i że obecne ich położenie pod Śliwnicą 
nie jest zbyt pewnem, skoro — jak słychać —- 
w przewidywaniu wszelkich możliwych następstw, 
ma być główna kwatera serbska w Carybrodzie 
cofnięta napowrót do Pirotu, i skoro — co jest 
szczegółem najważniejszym — miał jenerał Le- 
szjanin odebrać rozkaz odstąpienia od Widdynia 
i pospieszenia na pomoc armii południowej pod 

liwnicą. Równocześnie donoszą — co jednakże 
podajemy tylko w formie pogłosek — że kilku 
oficerów sztabowych w dywizjach skrzydłowych 
serbskiej armii południowej, które opóźniły się 
na oznaczony termin wspólnego z dywizją du- 
najską ataku na Śliwnieę, stawiono pod sąd wo- 
jenny. Dalsze pogłoski donoszą o szerzeniu 
się nieukontentowania w Serbii z powodu dozna- 
nych porażek armii, która tak szczęśliwie rozpo- 
częła kampanię wojenną, a początkowemi powo- 
dzeniami obudziła nadzieję rychłego jej zakoń- 
czenia. 

Niespodzianki takie w czasie wojny — jak 
dzisiejsze chwilowe niepowodzenia serbskie — 
trafiają się dość często i nierzadko paraliżują 
choćby najznakomiciej obmyślane plany, co jed- 
nakże nie powinno być powodem do natych- 
miastowego zwątpienia, gdyż stosownie i w czas 
powzięta zmiana operacyj i poruszeń taktycz- 
nych, może z pierwszym szczęśliwym zwrotem 
powetować doznane przejściowe porażki. W éa- 
kiem właśnie położeniu znajduje się dziś armia 
serbska, co się zaś tyczy bułgarskiej, to przy- 
znać należy, że nietylko salwowała honor woj- 
skowy, ale nawet odniosła niemałe korzyści, 
które w razie nadejścia na czas spodziewanych 
z Rumelii posiłków mogą być skutecznie wyzy- 
skane, chociaż wśród faktycznych stosunków i 
warunków nie zapewniają bynajmniej ostatecz- 
nego zwycięztwa. 

Przedłużenie krwawej walki 
ofiar będzie tu jedynym rezultatem. 

Mocarstwa przypatrują się dotąd obojętnie 
temu widowisku, a jednak, skoro już dziś mają 
rzekomo być z sobą w zgodzie co do tego, co i 
jak ma się stać po wojnie, to jedno ich zbioro- 
we słowo mogłoby w tej chwili nakazać stronom 
wojującym zawieszenie broni i rozejm. Niestety, 
pomimo owej mitycznej zgody mocarstwowej, nie 
zanosi się na to. 


i pomnożenie 


Sprawy sejmowe. 


Porządek dzienny 1. posiedzenia, HI 
sesji, V. perjodn sejmu galicyjskiego które się 
odbędzie w środę d. 26. listopada 1886. o go- 
dzinie 12. w południe, jest następujący : 

1. Zagajenie sejmu i otwarcie posiedzenia. 

2. Wybór czterech sekretarzy. 

3. Wybór czterech kwestorów. 

4. Wybór dwunastu rewidentów, 

5. Pierwsze czytanie następujących przedło- 
żeń Wydziału krajowego: Sprawozdawca posał 
Smolka: a) Sprawozdanie o wniosku posła La- 
sockiego co do zmiany 3. ustępu $. 64. ustawy 
gminnej; b) Sprawozdanie w przedmiocie zmiany 
postanowień $. 48. ustawy o reprezentacji po- 
wiatowej; e) Sprawozdanie w sprawie uzupeł- 
nienia postanowień §. 37. ustawy gminnej co do 
terminu wnoszenia zażaleń od rozporządzeń 


Zwierzchności gminnej; d) Sprawozdanie w | 
przedmiocie uzupełnienia postanowień $. 39. sta- | 


Sprawozdawea poseł Pietruski: g) Sprawo- 
zdanie z czynności Wydziału krajowego. 

Sprawozdawca poseł Hoszard: h) Sprawo- 
zdanie o budowie krowiarni i rzeźni w zakła- 
dzie dla obłąkanych w Kulparkowie; i) Sprawo- 
zdanie w przedmiocie nadzwyczajnego wydatku 
na większe roboty konserwacyjne około szpitala 
Św. Łazarza w Krakowie. 


Sprawozdawca poseł Romer: k) Sprawozda- 
nie w przedmiocie przeniesienia Rokitna z okrę- 
gu c. k. sądu powiatowego w Janowie i ze sta- 
rostwa w Gródku, do okręgu c. k. sądu delego- 
wanego miejskiego i c. k. starostwa we Lwowie; 
1) Sprawozdanie w przedmiocie wyłączenia miej- 
scowości Czerteż i Stańkowa z okręgu c. k. są- 
du powiatowego w Żurawnie i e. k. starostwa 
w Zydaczowie, a przyłączenie do okręgu e. k. są- 
du powiatowego i c. k. starostwa w Kałuszu; 
m) Sprawozdanie w przedmiocie utworzenia trze- 
ciego sądu powiatowego w e. k. starostwie ro- 
hatyńskiem z siedzibą w mieście Bukaczowcach ; 
n) Sprawozdanie w przedmiocie przeniesienia 
miejscowości Zawadka z okręgu c. k. sądu po- 
wiatowego we Frysztakn i z c. k. starostwa w 
Jaśle do okręgu e. k. sądu powiatowego w Strzy- 
żowie i e. k. starostwa w Rzeszowie; o) Spra- 
wozdanie w przedmiocie utworzenia siedziby 
władz administracyjnych w Jordanowie ; p) Spra- 
wozdanie w przedmiocie naznaczenia siedziby dla 
przyszłego sądu obwodowego czortkowskiego ; r) 
Sprawozdanie w przedmiocie petycji gminy Fry- 
sztak o uzupełnienie, ustawy krajowej o szupaśni- 
etwie, artykułem dodatkowym względem przyję- 
cia na fundusz krajowy kosztów utrzymania o- 
sób oddawanych przez c. k. sądy gminom miej- 
scowym do chwili ich wydalenia; s) Sprawozda- 
nie w przedmiocie przeniesienia miejscowości Mil- 
czyce z okręgu e. k. sądu powiatowego w ado- 
wej Wiszni, c. k. starostwa a ewentualnie i re- 
prezentacji powiatowej w Mościskach do ce. k. 
sądu powiatowego, i c. k. starostwa i reprezen- 
tacji powiatowej w Rudkach. 


Sprawozdawca poseł Rybicki: t) Sprawozda- 
nie o zamknięciu rąchunkowem funduszów kra- 
jowych za rok 1883; u) Sprawozdanie o budże- 
cie krajowym na rok 1883. 


Niektóre wnioski Wydziału krajowego, 
mające być przedłożone wedle powyższego porząd- 
ku dziennego na pierwszem posiedzeniu sejmu, a 
zamieszczone pod 5. a) b) c) d) już podaliśmy 
— co się zaś tyczy dalszych wniosków, to Wy- 
dział krajowy wnosi: (do 5 e). Miejscowości 
Szczytna i Tywonia w pow. jarosławskim, two- 
rzące jedną gminę, mają być rozłaczone i każda 
z nich tworzyć będzie odrębną samoistnę gminę; 
do f) Udziela się opinię Rządowi, aby miejsco- 
wości Kohajów, Honiatycze i Werbiż z przysioł- 
kiem Sojki przyłączono do sądu pow. w Szezer 
cu o starostwo we Lwowie; do A) Upoważnia się 
Wydział krajowy do budowy Kkrowiarni i rzeźni 
w zakładzie dla obłąkanych w Kulparkowie i na 
ten cel wstawia się do budżetu 6.837 zł. 19 ct.; 
do k) Petycję gm. Rokitno odrzuca się; do 1) 
Petycję gm. Czerteża odrzuca się, co do petycji 
zaś miejscowości Stańkowa, udziela się opinię 
Rządowi, aby przydzielono ją do sądu powia- 
towego i starostwa w Kałuszu, a sądu obwo- 
dowego w Stanisławowie; do m) Objawia się 
rządu 1 opinię, że zachodzi potrzeba utworzenia 
c. k. sądu powiatowego w Bukaczoweach; do n) 
objawia się rządowi opinię, że gminę Zawadka 
należy przydzielić do okręgu sadu powiatowego 
w Strzyżowie a do sądu obwodowego i starostwa 
w Rzeszowie; do o) odrzuca się petycję o prze- 
niesienie siedziby starostwa z Myślenic do Jor- 
danowa; do p) odrzuca się petycję, aby siedziba 
przyszłego sądu obwodowego czortkowskiego było 
miasto Zaleszczyki a nie Czortków; do r) odrzuca 
się petycję gm. Frysztaka o uzupełnienie ustawy 
kraj. o szupaśnietwie artykułem dodatkowym 
względem przyjęcia na fundusz krajowy kosztów 
utrzymania osób oddawanych przez sądy gminom 
miejscowym do chwili ich wydalenia; do s) ob- 
jawia się rządowi opinię, że miejscowość Mil- 
czyce nalezy przenieść do okręgu sądu pow., 
starostwa i Rady powiatowej w Rudkach. 

O budżecie krajowym na rok 1886 piszemy 
na innem miejscu. 


Kronika miescowa i zamiejscowa. 


Ewów d 21. listopada.. 
* Stan powietrza. Obserwatorjum szkoły po- 


tutu dla miasta Lwowa co do terminu dla wno- litechnicznej donosi: 


szenia zażaleń przeciw rozporządzeniom prezy- | 


Przy zmiennym stanie nieba był dzień wczo- 


denta, magistratu i innych: organów gminy ;, e) rajszy pogodny, wiatr zmienił swój kierunek w 
Sprawozdarie w przedmiocie rozłączenia miej- nocy z N na SE. Średnia temperatura dnia była 
scowości Tywonia i Szczytnia w jedną gminę | — 1,',,, najwyższa <4- 0,",, najniższa dziś przed 


połączonych. 
Sprawozdawca poseł Romer: f) Sprawozda- 


mie w przedmiocie wyłączenia obszarów dwor-'w południe dnia 


wschodem słońca — 6,9 C. 
Prognoza na dobę następną 
21. listopada : 


od 12. godz. 


Przy wietrze 


skich gmin Kahujów, Werbiż i Honiatycze z o0- |przeważnie południowym temperatura się podnosi, j 
kręgu — re Komarno i ck. starostwa Rudki, |uiebo przeważnie czyste, wilgoć powietrza więcej |kiewicz, jako skarbnik, Jakób Feldmanowicz, jako 


licznych korespondentów do pism zagranicznych, li starostwa we Lwowie. 


NL 


do sądu powiatowego w Szezercu |jak mierna, pogodnie. 


przyszłym tygodniu, 


* P. namiestnik Zaleski przybył wczoraj po- 
spiesznym pociągiem do Lwowa. 


* Ks. Adam Sapieha powróciwszy z Wiednia, 
udał się w Poznańskie, do swej córki. 


* P. Alfred hr. Potocki powrócił z Warszawy 
do Lwowa. 

* P. Bronisław Łoziński, starosta w prezydjum 
namiestnictwa, przeznaczony został do pełnienia 
przy namiestniku czynności sekretarza w sejmie. 


* Mianowania. Minister handlu zamianował 
Ignacego Mayera, Leona Karasiewicza, Jana Jan- 
kowskiego, Wincentego Sierakowskiego, Michała 
Tustanowskiego, Józefa Perrelli, tudzież ekspono- 
wanego asystenta telegrafa w Bośnii, Jana He- 
trowicza, adjunktami budownietwa dla służby te- 
chnicznej dyrekcji poczt telegrafów. 

Prezydent sądu krajowego wyższego w Kra- 
kowie nadał Kazimierzowi Miecznikowskiamu vel 
Waligórskiemu posadę kancelisty w sądzie krajo- 
wym w Krakowie i zamianował Pawła Wacławo- 
wicza kancelistą w sądzie tamtejszym, zaś Feliksa 
Bachmana, kancelistą w sądzie obw. w Nowym 
Sączu. 

Rada szkolna kraj, zamianowała Mikołaja Bod- 
nara rzeczywistym nauczycielem w Źmijowiskach, 
a Antoniego Joka w SŚtrychańcach, Jana Mieczy- 
sława Chymiakowskiego w Białobóżnicy. 


* Obywatelstwo hońorowe. Wniosek radnego 
Zacharjewicza, jednogłośnie przez lwowską Radę 
miejską przyjęty co do nadania obywatelstwa ho- 
norowego p. dr. FEuzebiuszowi Czerkawskiemu, 
brzmi dosłownie : 

„W dowód nznania wielkich zasług około do- 
bra kraju, które sobie zaskarbił wytrawną, szezy- 
tną, pełną poświęcenia pracą na tak ważnych 
stanowiskach, jakie zajmuje przez tak długi sze- 
reg lat w sejmie krajowym nasze miasto repre- 
zentujący poseł delegat, reprezentacja miasta sto- 
łecznego Lwowa mianuje p. dr. Euzeb. Czevkaw- 
skiego hon. obywatelem“. 

Motywem tego wniosku było ostatnie 
pienie dr, Czerkawskiego w delegacjach w 
wie wydalonych Polaków z Poznańskiego. 


* Dzisiejsza poczta wiedeńska nie nadeszła, 
skutkiem czego nie otrzymaliśmy ani korespon- 
dencyj ani gazet wiedeńskich. W sprawie tej nad- 
syła nam dyrekcja kolei Karola Ludwika naste- 
pujące zawiadomienie: „Z powodu uszkodzenia 
lokomotywy pomiędzy Przyrowem a Ostrawą po- 
ciąg pospieszny kolei Północnej nr. 1 tak późno 
przybył do Krakowa, że pociąg pospieszny kolei 
Karola Ludwika nie mogąc się go doczekać, od- 
jechać musiał bez połączenia; tem też uzasadnia 
się niedoręczenie dzisiejszej poczty wiedeńskiej.“ 


* Sąd polubowny w sprawie działów po śp. br. 
Maurycym Potockim, wydał ostateczny wyrok, 
mocą którego utrzymano w zupełności dział do- 
konany, a tem samem uchylono wszelkie preten- 
sje hr. Eustachego Potockiego. 


* Wystawa Grottgerowska zostanie zamknętią 
jutro, w niedzielę. 


* Uroczyste otwarcie bursy, założonej przez 
Towarzystwo pomocy naukowej we Lwowie, od- 
było się wczoraj przedpołndniem, Po nabożeń- 
stwie odprawionem w kościele P, Marji Magda- 
leny, w obecności prezydenta miasta, poświęcił ka, 
kan. Mazurak ubikacje przeznaczone na bursę, a 
znajdujące się w domu narożnym ul. Kopernika i 
Sapiehy, poczem w pięknej przemowie zachęciwszy 
młodzież do pracy na pożytek własny i kraju, 
zwrócił się do prezesa Towarzystwa, życząc roz- 
woju tej tak potrzebnej instytucji. 

Prefektem bursy jest ks. Steindl. 

* Wieczór Mick'iewiczowski. Ze względu na cel 
szlachetny, na jaki przeznaczono czysty dochód z 
dorocznego obchodu rocznicy zgonu A. Mickiewi- 
cza, przyjęło Towarzystwo śpiewackie „Lutnia* 
udział w wieczorku, który się odbędzie d. 28. bm. 
w sali ratuszowej. Bilety zamawiać można w lo- 
kalu Czytelni akademickiej (pl. Chorążczyzny 1. 3) 
w godzinach od 12. do 1. w południe i od 6. do 
4. wieczorem. 


* Koncert w „Sokole“. Jutro w niedzielę d 
22. b. m. odbędzie się koncert muzyki wojskowej 
9. pułku Packenyi, pod kierownictwem kapelmi- 
strza p. Falla, w sali Towarzystwa gimnastycz- 
nego „Sokół“. Program świeży i wyborny. Po- 
czątek o godzinie 4. Wstęp na salę 30 c., bilet 
familijny na 4 osoby I zł. Krzesła dla pań i osób 
wiekiem starych. 


* Przedstawienie amatorskie na dochód wete- 
ranów z r. 1831. Z operetki p. t. „Chatka,“ od- 
bywają się ciągle próby orkiestralne, pod kiero- 
wnictwem p. Wysockiego. Nadto przedstawioną zo- 
stanie jednoaktowa komedyjka pani Zapolskiej pod 
tyt. „Mieszkanie do najęcia.* Przedstawienie to 
amatorskie, odbędzie się prawdopodobnie d.: 7. gru- 
dnia b. r. 

* Do wydziału Bratniej pomocy słachaczów, 
politechniki we Lwowie, wybrani zostali pp. 
Tadeusz Chryściński, jako przewodniczący, Cze- 
sław Birnstein, jako zastępca, Kazimierz Ajdu- 


wystą- 
Spra- 


Zachodzi obawa słoty w bibliotekarz, Jerzy Darewski, jako sekretarz. Na 


wydziałowych wybrani: Karol adam Józef Bu- 


kowski, Jan Dłuski, Jan Kudelski i Tadeusz Lof 
dziński. : 

Na zastępców wybiani koledzy : Prag 
Michałowski, Ludwik Pawlikowski, Fryderyk Ska 
bek i Zygmunt Sobolewski. 


t Zmarli. Leon Sas Kulczycki, legionista 5 
r. 1849, żołnierz wojsk polskich z r. 1863, li 
dator asekuracyjny, zmarł d. 20. bm. we 
Eleonora z Jadamczewskich Muczkowska, wdowi 
po śp. Józefie, profesorze i bibliotekarzu uniwef* 
sytetu Jagiellońskiego, zmarła d. 20. bm. w Kro 
kowie; Antoni Wołłowicz, notarjusz i współpra 
cownik Przeg. sądowego, zmarł w Puławach Æ ks. 
Michał Lipiński, unita z dyecezji chełmskiej: 
zmarł w Łanowcach na Podolu. 


* Do komitetu opieki nad wygnańcami z Prus 
wpłynęły następujące datki: Zebrane W handłu p- 
St. Markiewicza 8 zł, 70 c. Koło literacko-ary 
styczne 25 zł. Józefa T. 2 zł. Łabowicz 
Dla weteranów z roku 1831, zebrano 8% Pr” 
łowaniu w Bereźnicy u p. Stanisława Pawii 
skiego 21 zł. 65 c., tudzież w Żyrawie na P 
waniu u p. Michała Czajkowskiego 13 zł. 40 a 
razem suma 36 zł. 5 c., które to pieniędze 3 
żono w ręce p. Henryka Kruszwskiego 01% 
żenia w komitecie weteranów. 
onegdaj 


* Pożar. W Górze św. Jana spłonął 00. 
kościół parafialny, zostający pod patronatem 
Cystersów w Szczyrzycu. 


* Wiadomości policyjne z d. 20. listopada T ej 
Skradziono walizkę, zawierającą zimowy * 
raczkowy oberrok z żółtawą podszewką w 078" 
kwiaty, bluzę sukienną granatową a drugą J*% 
8 koszul, znaczonych A. S., słomkowy czarny 
pelusz i srebrny zegarek kryty ankier o 1 éo 
mieniach z srebr. łańcuszkiem o kręconych ogol = 
kach z kluczykiem o zielonym kamyku, przy gli 
garku brakowało uszka, i świadectwo wyśw 
Stanisława Adamowskiego; kuferek ręczny re” 
zową skórą obciągnięty, bez zameczka, zawierali 
cy spodnie siwe, bronzowe, i niebieskie, 3 kosza 
znaczone E, B., i 4 koszule grube, czarny 3% 
i surdut srokaty, bluzę ciemno niebieską, CZAT 
jedwabną czapkę, i marmurek do ostrzenjgą W 
BO zł. z wozu na ulicy Gródeckiej, * 

Znaleziono stary portmonecik z r: 
1 zł. 28 ct. na Serbskiej ulicy i zastawniczą AE 
kę ruskiego banku z dnia 19. b. m. 1. 026% 
srebrny zegarek za 3 zł. zastawiony. 


* Jutro w niedzielę dnia 22. listopada: 5% 
Cecylli p; — św. Erasta mucz. — W poniedz e 
łek d. 23. b. m.: św. Klemensa; — ów. Myny ~ 


—  Waszkowce na Bukowinie d. 20. listopad 
Nasza kolonia polska, o której wart» nieco W” 


prawdę powiedziawszy, niektórzy jej ezłonko" 
pomimo że jakby na urągowisko strój narodowy go 
szą, jednak z ujmą dla swej narodowości obcy” 
bogom hołdują, i w tym celu przy każdej 5P059 
bności starają się im przypodobać, gnębiąc paw 

awoich braci. R 

Śp. baron Mikołaj Petrino zapisał dobra W° 
szkawce i Wołoka swemu synowi pozaślubnem” 
Romanowi Freitagowi z matki Polki; zaś zań 
kilkudziesięcioma morgami zapisał na RErZyma 6 
kaplicy dworskiej, w której mię miesze grobow 
tamilijne Petrinów. i 

Otóż zapis ów tak dalece zirytował Romi 
nów, że postanowili spadkobiercę bądź cobądź E 
Polaka na Rumnna przekabacić, a gdy to się nie 
podobało, prześladują obecnie kuratora masy spè 
kowej na każdym króku, aby go zniechęcić Í" 
swoje ręce administrację odebrać. Tak np- = 
szedł między archimandrytą rumuńskim, który jos 
zarządcą zapisu na kaplicę i ustanowił swoim „4 
stępcą swego syna, c. k. adjunkta sądowego e 
zylego Morariu, a właściwie między tym 0% d 
tniem z jednej, a kuratorem masy spadkowej i 
drugiej strony spór 0 pozostałe meble, wsku$ 
czego sąd czerniowiecki oddał je do tymczasowe” 
przechowania temuż e. k. adjunktowi. Przy je 
daniu atoli oddający urzędnik sądowy, widocśB"" 
jedynie z grzeczności, oddał temuż i mapy KAt* 
stralne obszaru dworskiego Waszkowce > 
pod tytułem „mebli*; a jakkolwiek była ta „dci 
lifikacja meblowa nader dziwną, kurator jeża 
bedąc pewnym, że czy tak czy owak, meble je 
spadkobiercy przypaść muszą; nie zarzucał wi 
przeciw temu kurjozum meblowemu map kataśt"" i 
nych, używał ich jednak do sporządzania potra?” 
bnych przy gospodarstwie kopij i innych czy 
ści. To też opróżniając budynki dworskie E 
kaplicy, zabrał mapy te do kancelarji eweg? z 
rządu. 

Panu Morariowi atoli, który często z Osi. 
niowiec tn zjeżdża w celn prowadzenia admi. 
stracji na obszarze na kaplicę zapisanego, do” 
dziaWszy się 0 tem, zagroził rządcy ekonomic=” 
nemu, że jeżeli nie odda mapy, to ją przez 3 
darmerję odbierze, a gdy to nie skutkowało. po 
słał komendanta posternnkn jako osobę pryw”. > 
w celu nakłonienia rządcy do dobrowolnego oida 
nia, gdy rządta i temu zadość nie uczynił, 370" 
doniesienie do sądu w Wiżnicy, że rząjcz *% 
brawszy gwałtem mapy, popełnił zbrodnie kre" 
dzieży, kwalifkującą się pod sąd przysięgłych, 
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pomimo skrzętnie wychylanego dzbana z piwem sprzykrzyła 
się długa, monotonna litania protestancka, uznał, że i nie- 
boszczykowi przysłuży się odmianą, i wydobywszy z kie- 
szeni inne nuty, począł Śpiewać: 

„Dies irae, dies illa, 

Solyet seclum in favilla.“ 

Nieboszczyk krzyknął niecierpliwie : 

— Rzućcie ten śpiew katolicki! 

Chłopcy przerwali piękny hymn franciszkański i wrócili 
do martwej, melancholijnej litanii protestanckiej : 
„Żałobny grobie, pieczary ponure!* 

Okna były otwarte, jak zwykle przy konającym, i śpiew 
żałobny rozlegał się po całej kamienicy, % najmocniej po 
apartamentach państwa Korponajów ; najlepiej zaś słychać 
było w sypialni, a jednak pani Korponajowa nietylko sama 
zaspać, ale tak słodko usypiać mogła — poczciwy Jan Kor. 
ponaj spał snem sprawiedliwych, i byłby spał, choćby trąby 
sądne zagrzmiały. - 

Po mieście wnet gruchnęło, że syndyk Fabricius po- 
nownie dostał napadu obłąkania; że na swojem krześle pre- 
zesowskiem nagle płakać zaczął, że potem swoję togę Z bi- 
retem i laską złożył i z urzędu syndyka zrezygnował, że 
potem wyszedłszy z ratusza z gołą głową machał po po- 
wietrzu pięścią i pochwą miecza, że przyszedłszy do domu, 
sprowadził śpiewaków i każe nad sobą śpiewać pieśni ża- 
obne. Wiec prosta racja: syndyk do reszty zwarjował! 
Sprowadzono tedy niebawem pana Alaudę i nanowo mu 
syndykat zdano. Nowy syndyk też niezwłocznie ferował 
wyrok, że ną nikim nie cięży wina i katastrofa z zeszłej 
nocy była nawidzeniem Bożem. A któżby się z Bogiem 
spierał ! 

Zarazem odwołał pan Alauda drakońskie rozporządze- 
nia Fabriciusa. Na cześć dzisiejszego zwycięztwa wolno jeść 
i pić dowoli, nawet tańezyć, O zniesieniu dachów już i mo- 
wy nie ma. Bóg łaskaw! Dzisiaj jest dzisiaj, a jutro bę- 

zie jutro. 

Więc też zaw AKORD cały sławetny gród Li- 


woczański. Mieszczanie pomyśleli nawet o żołnierzach , od- 
bywujących straż na basztach. Wojsko zajadało i zapijało 
smacznie, krzycząc wiwat i hojnemu syndykowi, i wale- 
łecznemu jenerałowi, i dzielnemu Celderowi, który wy- 
grane od Niemców bite talary w samej rzeczy pomiędzy 
swoich żołnierzy rozdał. Miejska kapela obchodziła po cap- 
strzyku wszystkich dygnitarzy, grając serenadę pod oknami. 
Ale państwo Korponajowie nie zbudzili się na odgłos mu- 
zyki — a może też ktoś miał tam powód, nie bardzo na- 
słuchiwać. 

Po północy wszystko poszło do domów spać, a w pół 
godziny potem nawet stróż nocny się nie odzywał. Zaczął 
też padać śnieg tak gęsty, jak gdyby z obłoków pierzynami 
sypało; rano zapewne nie będzie się można dostać z domu 
na ulicę. 

Całą noc poprzednią wszystko było na nogach, i każdy 
sobie dzisiaj wetował wczorajszą bezsenność. Nawet w ka- 
mienicy Hermanna się nie świeciło, a zatem nawet panowie 
wojskowi spali, i nie grali diabełka. 

Jeden jednak musiał z obowiązku bronić się od snu — 
szyldwach pod kwaterą jenerała Andraszego. I żeby mu 
śnieg oczu nie zalepiał, schował się do budki. Zmyślny 
hajduk odwrócił się tyłem do wiatru, podniósł kołnierz, 
t tak stał. Czasami szyldwach zamarza na śmierć w tej 
pozycji. 

Około drugiej po północy Korponaj zerwał się ze snu. 

— (zy nie słyszysz rumoru pod ziemią? szepnął 
do żony, 

— To szezury biegają! odparła żoneczka, całując go 
w zaspane oczy. Śpij dalej, mój baranku ! 

I prawda — były to szczury, a biegały więcej niż zwy- 
kle. Ale nie ich to wina. Niepokój ogarnął ich chyba z tego 
powodu, że od dwóch godzin nieprzerwanym szeregiem 
sunęli żołnierze przez podziemny kurytarz, jeden za 
drugim. To cesarscy muszkietery, przez ukryty otwór w Szy- 
bowej górze skradają się tunelem Fabriciusa do miasta. 


Ktoś zdradził cesarskim nawet tę tajemnicę, że w fron- 


towym murze kamienicy Thurzów był dołem koło deszezo- 
wej rynny wychód z podziemnego kurytarza na miasto. 

Gdyby Fabricius nie był tak srodze skonfundowany 
upadkiem córki, gdyby po odczytaniu listu zachował był 
trochę zdrowego rozumu w głowie, to zamiast kłaść się na 
marach i kazać sobie śpiewać litanie załobne, byłby = "sie 
czem w dłoni stanął u owych drzwi, i każdą, kućwj $ be 
tam wychyliła, głowę ścinał jeduym zamachem, i 
głów do rana usypał na rynku piramidę, nakrytą apelu- 
szem swego kochanego zięcia, pułkownika Blumewitze. 

A tak, o godzinie czwartej rano stał już na rynku 
liwoczańskim cały pułk cesarski, w czworobok ustawiony. 
Był to regiment Tirkheima pod wodzą pułkownika Blume- 
witzą. 

Cesarski pułkownik kazał natychmiast obsadzić bramy 
miejskie i przegrodzić główne krzyżujące się ulice. I nikt 
jeszcze się nie spostrzegł, że nieprzyjaciel w mieście. 

Patrol, który przyszedł zluzować straż pod kwaterą 
Andraszego, przycapnięto po cichu, i pułkownik z dwuna- 
stoma muszkieterami udał się przez niezamykaną nigdy 
bramę do pomieszkania Andraszego. Straż w przedpokoju 
spała more patrio. Blumewitz mógł dójść aż do sypialni 
jego, i nikt nie zagadnął go czego tu szuka. 

Andraszy spał czujnie, i jak zwykle pod niedźwie- 
dziami, nierozebrany. Usłyszawszy skrzypnięcie drzwi, pod- 
skoczył nagle, i ujrzawszy wchodzącego Blumewitza, a poza 
nim muszkiety połyskujące, jednym susem był już w nyszy 
za swojem łóżkiem, i porwawszy szablę ze ściany, stanął 
gotów do obrony. 

— (o za poczwarna zdrada! — wrzasnął rozjuszony. 

— Wszelki opór daremny, panie jenerale, odparł Blu- 
mewitz, otwierając okna. Proszę wyjrzeć: mój cały regi- 
ment ustawiony na rynku. I niema rady — musisz się zdać 
na łaskę i niełaskę. 

— Za pozwoleniem, mój panie! krzyknął Andraszy, 
porwał za sznur wiszący za kotarą i począł z całej siły 
dzwonić na gwałt. Na dźwięk ten całe miasto zerwało się 
na równe nogi. u 


* rzora ja 


— Choćbyś, jenerale, wszystką śpiącą załogę zaale” 
mował, na nic to się już nie przyda. Ulice zajęte prze” 
moich żołnierzy, i do swoich pan się nie dostaniesz. 
czai. nie nożliwa. 8 ; 

Andraszy przypomniał sobie w tej chwiii, že przeci 
1 Iwg jest uci- zka, Za nim jest ta Ścianka, rigo 6 
pa śnięciem palca się rozsuwa. Tamtędy mógłby w 
Cdok i nim żołnierze wyłamią zatrzaśnięte drzwiczki, =< 
^.. =~ wej drugiej kamienicy wybiedz na wały, do sy 
żołnierzy. : A 

Ale za temi drzwiczkami sypialnia pewnej damy © 
a w tej sypialni właśnie i tej damy małżonek przebywk 
Czy wolno mu, dla własnego ocalenia, skompromitować 
damę? Czy może odkryć Korponajowi, że jest przecho 
między obiema kamienicami? Szlachcic może narusź 
wszelkie prawa, prócz prawideł rycerskości. „4 

Niechaj sam zginie, niechaj przepada jego sława i mi 
sto Liwocza —- ale czci tej kobiety, która się dla mie% 
ze czci wyzuła, nie poda na publiczne pośmiewisko. R 

-- Więc sam tu, skoro mię schwytać chcecie! ae 
czał Andraszy, opierając się o ściankę, która drogę US” 
ezki zakrywała. Żywcem nie dostaniecie żadnego Andrė 
szego, choćby tysiąc łabańców przyszło 

— Czemuż mię Ekscelencja łajasz? Możemy ze 300% 
pogadać. 

— Ja gadam tylko przez szablę! 


u 


Dzwon alarmowy zbudził także Korponaja. 
— (o to? krzyknął. ' 
Julianna słyszała hałas obu męzczyzn za ŚCI5% 
i wiedziała też o co chodziło, Zlękła się. Czego? Czy : zA 
sądziła, że zaskoczony Andraszy skorzysta z drzwi, W! By 
mych tylko im obojgu, aby siebie ocalić a ją zgubić? M 
może czego innego się obawiała? Może się o kogoś lękała 


kogo ? 
a (©. d. 1.) 


kę, 


i 


] 
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mnąć, bardzo leniwie swą narodowość popier® sjel 3 


go naturalnie sędziowie wiżnicey dobrze się 
ali, 

W kilku atoli dniach połapano się dopiero na 
dorzeczności i zdecydowano się nareszcie do 
Iytoczenia skargi o naruszenie w spokojnem uży- 
"Ruin map tak przeciw kuratorowi. jakoteż prze- 
ag i dwom tragarzom, którzy je prze- 
i. 


Otóż i w tym wypadku nasza Polonia, a 
czególnie jeden z nich, który chce mieć preten- 
H do pierwszeństwa w gminie, pomagali jak naj- 
erzej panu Morariu ze szkodą dla małoletnie- 
| jakkolwiek im się nic nie udało. 

Nie idzie nam tu tyle o pana Morariu, który 
* dowód swej szczególnej zdolności z odd. cyw. do 
tarnego przeniesiony został; lecz idzie nam o 
zą Polonię, która, jak na początku nadmieniłem, 
panom wszędzie i zawsze pomaga, ze szkodą 
da swoich. Dość byłoby wspomnieć o nieszla- 
tnem. postępowaniu ich z tutejszym probosz- 
em łac. obrz., który stara się usilnie narodowość 
są popierać i jednostki łączyć — a przekona- 
SY się, że nie są to ani duszą ani ciałem Polacy. 
=8Cz na razie nie rozwodzimy się nad tem sze- 
"oj, w nadziei, że stesunki te może się poprawią: 
Rože rodacy nasi po tem upomnieniu co przejrzą 
Przypomną sobie, że Polak czy u siebie czy w 
Olekjej obczyźnie, nigdy nie przestaje być Pola- 
, i że od Rumunów, którzy na Bukowinie 
Polakom mają zawdzięczyć, że dziś o całą głowę 
Arośli, zgoła niczego spodziewać się nie mogą. 


| 
/ — Pod Warszawą w Stasinówku założoną zo- 
l Mata przez E. M. Andriollego plantacja morw na 
 Alączną skalę. Wkrótce też urządzona być ma 
f bm szkółka dla kobiet, chcących zapoznać się z 
| Aodowlą jedwabników. 


© — Podziemia w Berdyczowie. Kijowska Zarja 

Opisuje podziemia w Berdyczowie, które tworzą 

Y gród podziemny, z ulicami i galerjami, oraz 

Aleszkaniami, wyrytemi w ziemi. Podziemia po- 

_  Wstały podobno w wieku XVII, odkąd miasto by- 

% wystawione na napady z dwóch stron, i mie- 

 dzkańcy nie byli pewni życia w swoich domach. 

wyczaj pod każdym nowo wzniesionym domem 

Ykopywano obszerną piwnicę, którą następnie łą- 
tzono przejściami z główną galerją. 

Te —. W Trydencie zmarł dnia 17. b. m. nagle 

| biskup Jan Jakób Delabonna. 

— Wydawnictwo Zari — jak redakcja tego 

| dziennika kijowskiego donosi w nr. 297 Nowosti -— 

| łostało na czas pewien zawieszonem na zasadzie 


Przepisów cenzuralnych —- do zatwierdzenia re- 
tora nowego, który dotychczasowego zastępu- 
18 obecnie. 


— Towarzystwo robotników polskich w Lon- 

tynie urządz% w dniu 29. b. m. o godzinie 3 po 

| Poludniu w lokalu Austro-Hungarian Club 60, 

|| Greek Street, Soho Square W. obchód uroczysty 
focznicy powstania w r. 1830. 

| — Telegraf podmorski, mający połączyć Kadyks 

j č przylądkiem Dobrej Nadzei, jest największem 

T W świecie przedsiębiorstwem telegraficznem. Dłu- 

Kość jego wyniesie 9000 mil morskich, to jest trzy 

fazy więcej niż długość liny, łączącej Europę i 

erykę. Pierwsza sekcja tego pedmorskiego te- 

legrafu, między Kadyksem a wyspami Kanaryj- 

kiemi, funkcjonuje od lat dwóch, zaś z wysp Ka- 

_ Baryjskich do Senegalu od roku. Obecnie, przed 

| Blezjącem, statek „Silwerstown* powiózł z Lon- 

A yuu druty dla sekcji trzeciej, z Senegalu do 

erra-Leone i z tej to okazji Times pod dniem 

4, października r. b. pisze, że ów telegraf bę- 

J dzie wieczną chlnbą Anglii, zamilcza jednak, że 

Ricjatorem całego przedsiębiorstwa był i jest nasz 

ak, p. Tadeusz Orzechowski. Nawet nie- 

|. Drzyshyłan nam Estafette de Paris z d. 16. paź- 

_ dziernika oddaje słuszność Orzechowskiemu, lecz 

_ Anglicy o tem ani wiedzieć. ani pamiętać nie chcą. 
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— Mister Stead, redaktor naczelny Pall Mall 
azette nie miał powodzenia z rozgłośną sprawą 
_ londyńskiej niemoralności. Sledztwo wykazało, że 
i ead, jak to się nieraz zdarza, przeholował nie- 
_ 00 i popisał wiele rzeczy takich, które się nie 
_ tyle stały, ile je sam zascenował. Sąd skazał go 
2a to, na 3 miesiące więzienia, które mu się bar- 
zo dało we znaki. Zastosowano bowiem do niego 
W więzienin wszelkie przepisy więzienne. Dano 
Ku ubiór więźnia, kazano mu spać na prostym 
| pczanie z desek, a nawet zmuszono do pracy, 
jest do przerabiania pakuł. Dopiero na wiel- 
e starania przyjaciół złagodził dła niego p. mi- 

Mister surowość więziennych przepisów. 
| — Pewien ludożerca z wysp Fi-Dżi, który 

Przez 35 lat był specjalistą w zajadaniu Euro- 
Pajczyków a głównie misjonarzy, porzucił przed 
lku laty swoje metićr i został sam misjonarzem 
etodystów. Na ostatniem zebraniu misjonarzy 

|. tej sekty, biskup metodyjski miał z nim ciekawą 
fozmowę i wypytywał go mianowicie, jak mu sma- 

Kowało mięso dawniejszych ofiar. Odpowiedzi jego 

nie dadzą nam Europejczykom należytego 0 rze- 

(zy wyobrażenia, gdyż zdaniem „sprawozdawcy * 

tmak mięsa ludzkiego nie różni się wcale od 

imaku Bos konstruktora lub małpy z wysp Fi 
Dzi. Koleżeństwo tego jegomości nie musiało 
być bardzo miłe misjonarzom Kwakrów i Meto- 
dystów. 

— Najnowszym wynalazkiem mody paryskiej 
dą uspilki do krawatek, składające się s dwóch 
brylantowych rozetsk, wirujących ciągle jedna w 
prawo draga w lewo. Rozetki te wprowadza się 

-W rych za pomocą nakręcenia,: które wystarcza 
aa 6 do 8 go?eln. 


Błyszczy to prawda, olśniewa oczy, ale poży- 
_ tek stąd wą: A 


` watra br, Jonrada, nzjróżnorodniejsze krądą „ie, ' 
| motki, jat że z jego lat młodzieńczych, już to z 
„ów miv zwa, już to z okazji jego ustą- 
| Prag. saa ch anegdotek opowiada 0 cór- 
+a Ko dala. Na jednym z bałów w Wiedniu 
arcyksiążę Ludwik Wiktor tańczył z wchodzącą 
dopiero w świat młodziutką baronówną Conrad, która 
wkotylionie przypięła arcyksłęcin order papierowy, 
czego etykieta dworska zabrania, Arcyksiąże zer- 
wał order i rzucił na ziemię, a dziewczę niewie- 
dząc nic o owym przepisie, z płaczem poszło do 

rodziców — którzy zaraz opuścili salę. 
Nazajutrz baron Conrad udał się do cesarza 
Z prośbą o dymisję. Cesarz przyjęcia takowej od- 
mówił i wybadawszy przyczynę, uspokoił ministra 
mówiąc: „Ja to już załatwię.* Arcyksiążę prze- 
i prosil baronównę i jej rodziców i Conrad pozo- 
stał na stanowisku ministra, z którego dopiero 

i teraz ustąpil. 


Tonbe, literatura i muzyka. 


l — Teatr. Tylko taka dokładna znajomość ba- 
dowy sztuki i wszystkich tajników scenicznych, 
jako też niepospolita zręczność w prowadzeniu 
djalogów, werwa i dowcip, Jakie cechują Wikto- 
ryna Sardou, zdolne są sprawić, że „Nerwowych* 
ułucha się z przyjemnością iśmieje się bez przerwy 


przez całe trzy akty, poczem każdy sam gotów 
uwierzyć: że jest nerwowym i że śmiał się 
nerwowo. 


niegranej u nas od lat kilkunastu, jest więcej jak 
niewielka. Nikt nie pyta jednak o treść, gdy 
widzi jedną scenę po drugiej, a każda na- 
stępna stara się ciągłym ruchem i komizmem prze- 
wyższyć poprzednią. Widzimy prócz dwu postaci: 
Cezara i pani Placydy samych nerwowych — i 
na tem tle rozgrywa się rzecz cała, która kończy 
się jak zwykle małżeństwem i to nie jednem, ale 
aż dwoma. 


grali wybornie, a publiczność ciągłym śmiechem i 
niejednokrotnemi oklaskami objawiała swoje zado- 
wolenie. Bohaterem wieczoru był p. Frenkel, 
który z małej swej roli, dzięki wybornie wystu- 
djowanei mimice, zrobił Świetny typ nerwowego 
kapitalisty. 


wiązali się ze swego zadania wyśmienicie ; p. 
Ruszkowski, ku końcowi nieco szarżował, a b. 
Wojdałowicz miał szczęśliwe chwile jak np. w 
drugim akcie. Pani Cichocka była doskonałą panią 
Tuffier, mieszającą się nie w porę do każdej roz- 
mowy, mówiącą dużo i tak monotonnie, jakgdyby 
z rynny kapało. Pani Kwiecińska zbierała za- 
służone oklaski, a pani Piasecka nie była jakoś 
w swoim żywiole. Na uznanie zupełne zasługuje 
gra pani Gostyńskiej, jako też na wzmiankę p. 
Narkiewicz, który był wybornym nerwowym no- 
tarjuszem. 


podamy łącznie ze sprawozdaniem z „Łucji“, w 
której wystąpi dziś po raz pierwszy nowo zaan- 
gażowana panna Aironi i po raz drugi tenor p. 
Lafont. 


sobotę dnia 21. b. m. Pierwszy występ panny 
Erminii Aironi i drugi występ p. Antoniego La- 
font: „Łucja z Lammermooru*, opera w 4 
aktach Donizetti'ego. 


do 4-tej: „Angot córka straganiarzy,' 
op. kom. w 8 ak. K. Lecocq'a. 


piąty: „Karjerowicez* komedja w 4-ch ak- 
tach J. Blizińskiego. 


toniego Lafont: „Ź ydówka“, operaw 6 aktach 
Halevyego. 


duje K. For., zamierza wybrać się w podróż do 
Petersburga i Moskwy i odwidzi przy tej sposo- 
bności Warszawą. 


biegły deficytem, wynoszącym do 400.000 zł. Nie- 
miła ta różnica między rozchodem a dochodem 
powstała głównie wskutek wysokich gaż, które 
artyści pobierają. Nowy intendent, hr. Bezecny, 
postanowił zaprowadzić w tym względzie liczne 
oszczędności, aby powiązać koniec z końcem i 
zrównać wydatki opery z rozchodem dramatu. — 
„Burgtheater* wyduje od czasu jak przeszedł pod 
dyrekcję Wilbrandta, rocznie o 50.000 mniej, niż 
pod rządami Dingelstedta. 


polu piśmiennictwa krajowego i szkolnego księ- 
garnia J. M. Himmelblaua w Krakowie, wydała 
świeżo następujące powiastki dla dzieci: 1) „Przy- 
gody Piotra, na okręcie i w więzieniu*, Fr. Hoff- 
manna; 2) „Odkrycie Ameryki przez Krzysztofa 
Kolumba“; 3) „Franciszek Pizaro —- odkrycie 
Peru“; 4) „Przygody Ferdynanda Korteza“; 5) 
„Historyjki Mamuni*; 6) B. Stowe — „Chata 
wuja Tomasza“; 7) „Przygody Białych z Indja- 
nami.* Ślicznie, prawdziwie artystycznie opra- 
wne, z zajmującą treścią dla młodego wieku, 
książeczki te udają się także na nagrody, a dzia- 
twa zaiste korzystać z nich może, gdyż rozbu- 
dzają one dziecięcy umysł i zajmuje pożyte- 
cznie P. Himmelblau jest jednym z wydawców, 
który obok poważnego kierunku, nie zaniedbuje i 
literatury dla młodzieży, a w Krakowie on jeden 
tylko poświęca się wydawnictwom tego rodzaju, 


dla dziecięcego świata, a poświęca z pożytkiem i 
znajomością rzeczy. 


przez wydział Towarzystwa wzajemnej em e 
słuchaczów politechniki na temat: „Wykazać iu- 
zasadnić jakie gałęzie przemysłu bądź chemicz- 
nego bądź mechanicznego mają naturalną podstawę 
w zasobach ekonomicznych kraju naszego“ SE 
stał odroczony do 31. marca 1886 r. Przypomi- 
namy, że warunki konkursu 84 następujące : obję- 
tość pracy ma wynosić 2—3 arkuszy druku, naj- 
lepsza praca będzie nagrodzona kwotą 60 zł., 
która jednakże może być rozdzielaną na dwie 
części. 


do —.— zł; żyto 8.15 zł. do 8.17 zł. Okowita 
26.25 do 26.750) zł. Budapeszt: Pszenica za 


a 7 ta dworska. Z powodu ustąpienia mi-- 


Treść wznowionej wczoraj komedji „Nerwowi*, 


Co do przedstawienia to wszyscy artyści 


Panowie Lubicz, Kwieciński i Walewski wy- 


P. S. Sprawozdanie z opery „Afrykanka* 


— Repertoar teatralny. Dzisiaj w 


W niedzielę 22. bın. popołudniu o godz. w pół 
Wieczorem 0 godz. w pół do 8-mej, po raz 


W poniedziałek 23. bm.: „Nerwowi*. 
We wtorek 24. b. m. Trzeci występ p. An- 


— Aleksander Dumas, jak się dowia- 


-—- Opera wiedeńska zakończyła rok u- 


-— Literatura. Ruchliwa i tak czynna na 


—- Termin konkursu ogłoszonego 


Gospodarstwo, przemysł i bandel. 


Telegramy targowe z dnia 20. listopada: 
Wiedeń: Pszenica za 100 kilo —'— zł. 


100 kilo na wiosnę —.— do —.-— zł.; rzepak na 
sierpień-wrzesień —.— do —.— zł. Wrocław: 
Pszenica —.— do —.= m. Żyto —. — do —.— m. 
owies —.—- m.; rzepak, spirytus —.— m., 100 m.= 
— zł. —a Berlin: Pszenica żół. na listopad 
154.50; żyto —.-- m.; okowita 38.— m.; olej rze- 
pakowy —.—. Paryż: Mąka za 159 kilo 47.76 
frznków ; olej rzepakowy —.— fr.; okowita —. - 
Nafta. Wiedeń dn. 20. listopada: —.— do, 
--— zł, Brema loco 760, Hamburg loco 760; 
na listopad 760, na listopad - grudzień 765, 
Antwerpia: na listopad 20!/,, Nowy-York: B'/,, 
Filadelfia 8'/,. 


Ostatnie wiadomości. 


Ministerstwo zezwoliło na przeprowadzenie 
budowli wodnej na Wiśle pod Karsami, kosztem 
5.786 złr. ze skarbu państwa bez udziału konku- 
rencji. 


Wieden 20. listop. Poseł do Rady państwa, 
Wickhoff,umarł dziś rano. 


Cesarski patent, zwołujący sejmy krajowe, 
nie zawiera wzmianki o sejmie tryesteńskim, 
który istotnie nie został teraz zwołany, albowiem 
z powódu niowygotowania list wyborczych, od- 
rocaone zostały wybory do sejmu. Winnym w 
tym wypadku jest magistrat, złożony z samych 
prawie Włochów, który wielu Słowieńcom nie 
chciał udzielić legitymacji wyborczej. Sprawa ta 
oprze się o najwyższą instancję. 


Rząd węgierski odrzucił stanowczo plan zor- 
ganizowania wspólnego państwowego urzędu Sa- 
nitarnego dla Austro- Węgier. 


być dziś wniesione przedłożenie rządowe o pię- 
cioletniem trwaniu mandatów poselskich. 


chorwackim odrzucił propozycję fuzji z nowo u- 
tworzonym klubem środka, oświadczył atoli go- 
towość do porozumiewania się od wypadku do wy- 
padku. 


wą o niemieckiej mowie tronowej. Wszystkie pi- 
sma podnoszą atoli brak wszelkiej wzmianki w 
przemówieniu cesarskiem o septennacie wojsko- 
wym (ustawa o poborze rekruta na lat 7) i o u- 
stawie o socjalistach. 


Rady ministrów postanowiono stosownie do ży- 
czenia posłów republikańskich , wyrażonego w 
dniu poprzednim na zebraniu w masońskiej Świą- 
tyni Wielkiego Orjentu, zwołać corychlej kon- 
gres celem wyboru prezydenta rzeczypospolitej, 
a termin zwołania oznaczyć po skończeniu roz- 
prawy nad kredytem na r. 1886, która się roz- 
poczyna dziś, w sobotęj Rząd chce złożyć wy- 
jaśnienia w Izbie i zażądać wotum zaufania, nie 
chce bowiem być tylko tołerowanym, ani też u- 
stępować bez jasnego postawienia kwestji gabi- 
netowej. To jednogłośnie powzięte postanowie- 
nie gabinetu polepszyło nieco jego sytuację i 
spowoduje zwolenników rządu Brissona do wy- 
trwania. Zdaje się również, że także niecała pra- 
wiea glosować będzie przeciwko gabinetowi. Ze 
względu na taką sytuację, Clovis Hugues nie 
postawił onegdaj wniosku o amnestję. 


że rosyjski minister spraw wewnętrznych, hr. 
Tołstoj, ustąpi wedle wszelkiego prawdo- 
podobieństwa ze stanowiska swego, a następcą 
jego będzie hr. Szuwałów albo minister domen, 
Ostrowski. Ten ostatni, mimo, że go popiera Po- 
biedonoscew, ma jednak mniejsze szanse. 


dopiero przed samem zamknięciem Gazety. Poda- 
jemy z nich co ważniejsze wiadomości: 


pod datą 19. bm. następujący telegram: Rozle- 
piono dziś plakaty, wzywają na dzień 20. b. m. 
pod broń drugie powołanie w dystrykcie bel- 
gradzkim. 


19, bm. Rrzedwczorajsza bitwa pod Sliwnicą 
trwała aż do zapadnięcia zmroku. Bułgarscy wy- 
konali gwałtowny napad na serbskie lawe skrzy- 
dło i wzięli 500 Serbów do niewoli. 


pod powyższą datą: Od godz. 6. zrana słychać 
tu silny grzmot dział w kierunku od Sliwnicy. 
Książę, który tu przybył z pola walki, udaje się 
tam napowrót. W pospiesznych, wielce forso- 
wnych marszach przybywają tu dziś pułki War- 
neński i Tyrrowski, jakoteż przez wąwoz Ishti- 
mański bataljony z Filipopola i Bazardżiku. 


Istotne straty Serbów w zabitych i rannycli pod 
Sliwnicą, przewyższają trzykrotnie podaną urzędo- 
wnie cyfrę i są większe jak z całej dotyczasowej 
kampanii razem. 


końca bitwy w pierwszej linii ogniowej. Sami 
Serbowie uznają tegoż osobistą waleczność i o- 
powiadają, że z początku widziano go na siwym 
a nasiępnie na karym koniu, z czego wnoszą, 
że pierwszego konia zastrzelono pod nim. 


szczona z Belgradu wiadomość o zajęcia Wid- 


dynia prżez Serbów jest ni ; k 
nie, Sdbowie wyśztił nieprawdziwą. Przeciw 


gneli w kierunku Sofii, a względnie Sliwnicy. 
widdyńskiej. 
komendanta twierdzy, trwa dalej, pomimo rekla- 


macji naddunajskiego austro-węgierskiego Towa- 
rzystwa żeglugi. 


ÓW że Serbowie zostali dotkliwie pobici 
decydującego rozstrzygnięcia. 


na Śliwnieę i Vladaję. 


lińskiego źródła d. 18. b. m.: Rozstrzygające re- 
zultaty wojenne Serbii spowodowały mocarstwa 


Nemzet donosi, że w sejmie węgierskim ma 


Klub posłów partji niezawisłych w sejmie 


Prasa berlińska wyraża się z wielką rezer- 


Na czwartkowem posiedzeniu  francuzkiej 


Polit. Corresp. dowiaduje się z Petersburga, 


W Petersburgu oczekują rychłego przybycia 


jenerał-gubernatora Turkestanu, Rosenbacha, kto- 
ry weźmie udział w obradach Rady państwa nad 
organizacją zarządu tej prowincji, wypracowaną 
swego czasu przez komisję specjalną pod prze- 
wodnietwem hr. ignatiewa. 


Na zaproszenie rządu angielskiego wysyła 


austro-węgierskie ministerstwo wojny po raz 
pierwszy reprezentantów swoich na wielkie ma- 
newry wojsk angielskich, odbyć się mające w ro- 
ku przyszłym w Indjach wschodnich. 


(Z teairu wojny.) 
Wczorajsze dzienniki wiedeńskie nadeszły 


Wiedeński Tagblatt otrzymuje z Belgradu 


Do Nowej Pressy telegrafują z Belgradu d. 


Tenże sam dziennik dowiaduje się z Sofji 


Z Zemunia telegrafują pod dniem 19. bm.: 


Księcia Aleksandra widziano od początku do 


Z Kalafatu telegrafują do Tagblattu: Rozpu- 


a okolic Widdynia i pocią- 
kutkiem tego ułożyła się panika w twierdzy 


Zakaz żeglugi na Dunaju, wydany przez 


Dzienniki berlińskie wszystkie bez wyjątku 


liwnicą, chociaż ta klęska nie przyniesie 


pod 
Kreuz Zig. chwali taktykę ks. Aleksandra, 
polegającą na skoncentrowaniu głównego oporu 


Do Köln. Ztg. piszą z półurzędowego ber- 


do zajęcia względem niej tego samego stanowi- 
ska, jak wobec Bułgarji. i 

Jeśliby Serbia zamierzała zatrzymać zdobyte 
rzez nią terytorja, toby pogwałciła tem traktat 
berliński. a mocarstwa wezwałyby ją tak samo 


jak i Bułgarję do przywrócenia dawnego stanu 


rzeczy. 


Telegramy „Gazety Narodowej”. 


Wiedeń d. 20. listopada. (Pryw.) Z peters- 
bargskich źródeł prywatnych nadeszła tutaj wia- 
domość, że Giers niebawem ustąpi, a 
na jego miejsce powołany zostanie 
hr. lgnatiew. 

Berlin d. 11. listopada. Stronnictwo konser- 
watywne postawiło w rajchetagu wniosek 0 za- 
prowadzenie pięcioletnich kadencyj rajchstago- 
wych (obecnie co trzy lata mają odbywać się 
walne wybory). Rajchstag ponownie wybrał da- 
wne prezydjum. Frakcja polska wniesie jutro 
interpelację z powodu wydalania austrjackich i 
rosyjskich poddanych z Prus. 

Paryż d. 21. listopada. Ambasada hiszpań- 
ska zaprzecza wiadomości o zasłabnięciu króla 
Alfonsa. 

Paryż d. 21. listopada. Potwierdza się, że 
Desmichel nie powróci na swoją posadę amba- 
sadorską do Madrytu; według France obejmie tę 
posadę A W kołach poselskich obiega 
pogłoska, że nieprzejednani chcą jutro wnieść 
interpelację. 


Z teatru wojny. Z Krakowa odchodzą: 
(Telegramy Gaz. Narod.) Do Liwowa (z peszt NI KI jeas] = — | 10.46 
Bukareszt 20. listop. Krąży pogłoska, że | poWiednia (z. prg.) *6.55 | 5—| 930) 3— 
Bułgarzy odparli wczoraj napad Serbów w kie- Do Prus 540] *655) ——| 815| 9.30 


runku Widdynia. (Zdaje się więc, że wczorajsze 
depesze o zajęciu twierdzy Widdyńskiej przez Do Krakowa przychodzą : 
wojska serbskie były nieprawdziwe, lub eo naj- RZA 

mniej przedwczesne; inaczej bowiem, mielibyśmy | Ze Lwowa 

o tem wiadomości, jeźli nie ze źródeł serbskich, ZE. sed 

to z położonego napzeciwko Widdynia rumuńskie- | 7 Prus. . . ` 
go miasta Kalafatu. Pre. Red). 


Sofia d. 20. listopada. (Doniesienie „Ajencji 
Havasa.* Doktor Roy zawiadamia, że towarzy- 
sząc wozom ambulansowym z rannymi z pod 
Sliwnicy, został przy opuszezaniu placu boju a 
przez Serbów zaatakowany. Udało mu się zale-| Lwów, z Izby handiowej d.21. listopada 1885 
++ wyprządz konie i uciec z PAM a 1. Akcje za sztukę. 
bulansowym. Serbowie wymordowali è ć 
rannych i zabrali z sobą wóz. Fakt ten za- pa z płacą żądają 


komunikowano międzynarodowemu komitetowi m. 
„Czerwonego krzyża“ w Genewie. Kolej gaiic, Kar. Lud. 200 zł. m. k. 226 25 229 50 


3 x „ lwow.-czern.--jass. 200 zł. w a. 224 60 228 — 

„ Sofia d. 20. listopada godz. 1. rano. Z pola | Banku hypot. galie. 200 zł. w.a. 273 — 277 — 

bitwy pod Sliwnieą przesłał książę z ministe-| „ kred. galic. 200zł. w.a, 225 — 230 — 

rjum następujące urzędowe wiadomości o prze- 3 

biegu wczorajszej bitwy: O godz. 8. rano poczę- 2. Listy zastawne za 100 złr. 
ło prawe skrzydło Bułgarów opanowywać zajęte bez kuponu bieżącego: 


przez Serbów wzgórza między Dragomanem i|Tow, kred. galic. 5 pre. w. a. 938 — 100 — 


* Gwiazdką są oznaczone pociągi pospieszne. 
W obwódkach czarnych [Zoi są godziny nocne, t. j. 
od zóstej wieczór do szóstej rano. 


Sliwnicaą. Dla ułatwienia ruchu otrzymało prawe R 4 p 90 40 91 40 
skrzydło i centrum rozkaz posuwania się na- Š M A 5 ©. Okres. 99 — 100 — 
przód. Około południa otrzymało także lewe skrzy-| NEJ | ś d 87 25 88 25 
dło bułgarskie rozkaz do ataku. Bój był krwawy | Banku krajowego 41,9, W. a. 91 50 92 60 
i trwał do wieczora. Bułgarzy bili się po boha-| Banku hyp. galic. 6 , k 101 50 102 50 
tersku i ścigali nieprzyjaciela. Wojska serbskiej „ļ 5 5 96 50 97 50 


trąbiły f odwrotu tbo oddawać się w pjergie: M p 3 5 wyl. z 10° prm 98 65 99 65 
Czterech (tu samo Biuro korespondencyjne kła- ; 

dzie znak wątpliwości; p. r.) żołnierzy i kilku 3. Listy a za 100 sr 

oficerów serbskich dostało się do niewoli. Wynik G. Z. kr. wł. (d. 6°j,) 3", w likw. 57 — 59 — 
bitwy jest ten, że spędzeni z obu skrzydeł Ser-| » s » n 5h 2h » 53 — 656 — 
bowie musieli się cofnąć na wzgórze, położone 4. Obligi za 100 str. 


naprzeciw bułgarskiego centrum, i gościniec z WA t ic. . k. 102 40 
Dragomanu jest w ręku Bułgarów. demisie K ów i ek 97 — g- a 


Popołudnin o godz. 2. dwa bataliony buł- | zr. 187 i a 
garskie spotkały w okolicy Goludowiey oddział Pożyczka mer A 1888 apa ma 50 0 pó 50 
serbski, złożony z jednego pułku piechoty z dwo- aloon 


ma szwadronami kawalerji i dwiema baterjami, 5. Losy. 


który się gotował do uderzenia na lewe skrzy-| Miasta Krakowa . . . 15e 2O 
dło Bułgarów pod Sliwnicą. Oddział ten został| „ Stanisławowa . y 28 50 25 
zupełnie pobity. W tej potyczce okazali Serbo- 6. Monety 
wie wiele dzielności i spokoju. W skutek tego pa” || 588 598 
zaczepnego ruchu mieliśmy wielu rannych; mię- | Dukat holenderski - 591 6 2 
dzy innymi raniony jest adjutant księcia, Mary- varers » p : 9.95 10.06 
nów, i kilku innych oficerów. Półimperjał rosyjski . R 10.27 10.37 
Konstantynopol d. 20. listopada. Reprezen- | Rubel rosyjski srebrny > 1.54 1.64 
tanci mocarstw zebrali się wczoraj, celem wysto-| ©, s papierowy . 1.22'/, 1.24'/, 
sowania do rządu bułgarskiego zbiorowej noty z|100 marek niemieckich i 61.45 62.20 
wezwaniem, aby w razie danym nie dopuścił | Srebro : i : —— WE 
rząd ocbotników w milicji do brania udziału w | Kupony w srebrze . ; sr WARE 
obronie stolicy, a to dlatego, aby wojskom serb- | ="Nnn=—=—=—=—— 
Bkit Uówian aE OC mtosderczycywykro- KURS GIEŁDY WIEDENSKIEJ. 
czeń. Zanow otrzymał zawiadomienie o celu ze- 3 s 
hania) | SPA II enl tole- Wiedeń dnia 21. listopada 1885 
szcze przed odebraniem wyżwspomnianej noty godzina 1. minut 40. popołudniu. 
kolektywnej, że i armia serbska ma również o- | Alpiny 33.25 Weg. akcje kr. 285.75 
chotników w milicji, dodając do tego zawiado- | Anglo-Austr. 98.50 Unionsbank 75.60 
mienia prośbę, aby fakt ten zechciano spraw- | Kolej Kar. Lud. 226.90 Nordbahn 227.25 
dzić przez zeznania jeńców serbskich. Kolej Połud. 130.70 Kolej Alföld  181.— 


h j p. Elżb. 270.75 Kolej Iw-czern. 225.50 
Konstantynopol d. 21. listopada. Ambasado- PE : J 
rowie zebrali się wczoraj, aby naradzić się nad are: prie ode Dra NME, Pi 
treścią komunikatu, mającego być wystosowanym Aaa, Mk ; oe s ję > b p 
do księcia bułgarskiego, i aby podpisać proto- pcz ak.) r i ya s 
koły. „ren. węg. 4'/, 98.15 Bankverein. 102.— 


Porta postanowiła wysłać do Ramelii dwóch | 293: rubel pap. 1-23.50 Losy wegier. 118.75 


komisarzy w miejsce prewizorycznego guberna- | 38lie. indemn. 102.50 Kredytowe "Z 
tora. Usposobienie wzmocnione, 
Petersburg dnia 21. listopada. Journal de Wiedeń, dnia 21. listopada 1885. 


St. Petersburg konstatuje, że jeśli król Milan chce 
koniecznie dostać się do Sofji, to będzie go to À 
drożej kosztować, niż myśli. Wyżnazwany dzien- | Akcje kredyt, 284. — Anglo-austr. —.— 
nik nie chce na razie wchodzić w bliższe roz- | Kolej Kar. Lud. 227.25 Kolej połudn. 135.50 
trząsanie praktycznych rezultatów podobnego po-| nionbauk 76.25 Napoleondor 10.— 
stępowania, wspomina jednakże, że mocarstwom Rossyj. banin. 1.23 Usposobienie: słabe. 
przysłuża prawo zabezpieczyć poszanowanie trak- Berlim, dnia 20. listopada 1885. 

tatów ze strony ludów bałkańskich, jak to za- godzina 5 minnt 38 po południu 


znaczyła niemiecka mowa tronowa. Zresztą, po Rosy bak s 
SARE e < yjsk. bankn. 199.80 Akcje kredyt. 462.— 
zdecydowaniu się księcia Aleksandra na opusz Eakad 099.50 Galicyjskie 92.95 


czenie wschodniej Rumelii, dalsze trwanie kam- 
panii serbskiej nie ma żadnego prawnego tytułu. Poż, wschod. 59.76 Austr. bank. 162.06 


godzina 10 min. 35 przed południem 


R r Rubryka „Nadesłane” nie pochodzi od Redakoji 
KL ZY ar —_. | która też Uine) odpowiedzialności za nią nie przyjmuje 
W sobotę dnia 21. listopada 1886. — 
Pierwszy występ panny Ermini Aironi i drugi (Nadesłane.) 
pana Antoniego Lafont. z 
Łucja z Lammermooru Dla cierpiących na gościec. 


opera w czterech aktach, — mnzyka Donizettego. | Do p. Francisska J. Kwisdy, c. k. dostawcy na- 

dwornego i aptekarza obwodowego w Korneuburgu. 

a Nawiedzona przez kilka lat nad iężką i długo- 

Początek o godz. 7mej. trwałą chorobą , upadałam na siłach, = w eu stałam 

sie cieniem mego jestestwa. Głównie system nerwowy był 
; z : zupełnie zrujnowany. 

C. k. jeneralna Dyrekcja austr. kolei państwowych. Po bezskutecznem używaniu różnych środków na 

NZ. w wzmocnienie mego ciała, brałam uacierania przez pół 


3 i roku, które także nie mie pomagały. — Jedna z moich 
Wyciąg z rozkładu jazdy przyjaciółek poleciła mi użycie nacierań pańskim sław- 


ŚĆ zmi Ą 
ważny od dnia 1. października 1885 |}m pmen ŻdlS e adena) O Postura 


m, A używając) i nie pożałowałam. 
Przyjazd do Lwowa: Nie jestem teraz tak wraśliwą na przeciąg powietrza i czuję 
i się być od tego czasu bardzo znacznie wzmocnioną. 
Pociąg osobowy: o godz. 1. min. 5 w nocy g Husia Z poważaniem MARJA FILS, 


tyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stryja. — O godz. 8 żona c. k. majora 
min. 5 przedpołedniem z Zwardonia, Chyrowa, Stryja : - Š 
O Sł. 2 min. 15 po poład. ze aniis Chyrówa Hetzendorf, pod Wiedniem, 30. czerwca 1883. 


Stryja, Stanisławowa, Husiatyna. Da pna „e wszystkich aptekach. 
. łówny skład w aptece obwodowej w Kor- 
Odjazd ze Lwowa : neuburgu. E i i 


Pociąg osobowy : o godz. 7 min. 10 rano do Stryja. — Do łaskawego uwzględnienia, Przy kupni 
Ó godz. 11 min. 25 do Stryja, Chyrowa, Stanisławo- i AL) upie 
K „Ausiatyna. — O dE i E 10 i atesle "do 5 tego preparatu ż upraszamy P. T. publicze 
Stryja, Chyrowa, Zwardonia. ność, ażeby zawsze ądano „płynu gośćcow 

3 4 Kwizdy“ i na to baczono, że tak flaszka, jakoteż 
Przyjazd do Stanisławowa : karton opatrzony jest uboczną marką ochronną. 
Pociap osobowy: o godz. 8 min. 35 przed południem x -= 


Husi . — O godz 9 min. 2 d połud.ze Zwar» ' 
donia, Stryja, — © godz. 5 min. $7 po połud. z Ru |Juljasza Schaumanna sól żołądkowa, 


siatyna. — O godz. 5 min. 51 po południu ze Zwar | wykazuje z każdym dniem korzystne rezultata, w skutek 


donia, Lwowa, Stryja. SEE. wz, pozie Popyt o takową się zwiększa. Nie- 
5 ; A staty, tak jax wszędzie tak i tutaj okpisze używają nazwy 
Odjazd ze Stanisławowa : „sól żołądkowa” i sprzedają te złe preparaty, r: nie 


Pociąg osobowy: o godz. 9 min. a południem do|mają skutku, a prawdziwemu środkowi ujmę czynią w 
tryja, Lwowa, Zwardonia. — O godz. 10 min. —|sławie. Zwracamy na tę okoliczność uwagę naszych czy- 
przed południem do Husiatyna. — O godz. 6 min. 28 | telników i dodajemy, że prawdziwą sól żołądkową wyrabia 
wieczór do Stryja, Lwowa, Zwardonia. — O godz. 6| jedynie aptekarz Schanmann w Stockerau: 
min. 60 wieczór do Husiatyna 


= 


38% Listy dłużne 


POCI Ą GI KOLEJOWE. ogólnego austryjąckiego Zakładu kredytow:go ziemskiego 
Że Lwowa odchodzą: 6 ciągnień rocznie. 
podług zegara lwowskiego: Główna wygrana 


0.000 zr. 0. A. 


sprzedają niżej kursu dziennego 


SOKAL i LILIEN 


dom bankowy i kantor 'wymiany. 
Zlecenia = prowincji uskuteczniamy bezzwłocznie beg 
3085 doliczenia prowizji. e 
ja o A AAAA 
Do dzisiejszego numeru dołącza się dla wszyst- 
kich prenumeratorów „CENNIK handlu towarów 
korzennych Karola Bałłabana*, 


Do Krakowa . . 
Do Podwołoczysk 
++ (z Podzamcza) 
Yo Czerniowiec . 


Z Krakowa 

Z Podwołoczysk 

» (na Podzamcze) 
|z Czerniowiec 


Pastelowe 


Stefana GrzyWiskie00 


Plac Benedyktyński l. 2. 


HÜBNER 


= Kucharz | we Lwowie 
Żonaty, mogący się wykazać chlubnemii poleca 


świadectwami poszukuje miejsca. Żona, 
mogłaby objąć miejsce klucznicy. Adres: 
J. W. w Sfarzyskach, poczta „Szkło“ (obok 
Jaworowa.) 3414 1-2 


na sezon zimowy 
Elastyczne wałeczki 


Założony fe cy 
, 


Gips, kit do okien, 
Śrót, lotki, kule i 


Uniwersalne smarowidło 
nieprzemakalne do butów, 


Smarowidło podeszwochronne, 


Na zimę 


poleca 


handel płócien 
i bielizny stołowej 


systemu dr. G. Jaegera 
KAFTANIKI, 
KALESONY 
i SKARPETKI 
wełniane i bawełniane 


w największym wyborze. 
2822 


niący się, 
TRAN rybi do skór, 
TŁUSZCZ do broni, 


Sukna Łańcuckie 


i 
Rundy do podroży 
wyrób krajowy 
z dóbr JE. Alfreda Potockiego itd. 


Do użycia domowego: 
LAKER politurowy i do zapuszezania po- 
05, 
HOA „79 e AD. MASĘ woskową do zapuszczania podłóg, 
ćwierć mili od stacji kolejowej, obeenle OS w cegietcalii E naturalny B E 
urządzoną na wyrób krochmalu i syropu, cierania podłogi 
przydatna również na inne gałęzie prze-|SZCZOTKI do froterowania podłogi, do 
mysłu, jest z wolnej ręki zamiatania, ręczne zmiataczki, do; bu 
tanio do sprzedania. tów, sukien, szkieł lampowych , kobier- 
Zapytania pod cyfrą: „J. 1051“ doj ców, włosów, zębów, ryżowe do mycia 
Rudolf Mosse we Wiedniu, I, Seiler-| podłogi i naczyń kuchennych, 
stafte 2. 1574 1—3 |TRZEPACZKI piórawe, włosiane i trzei- 
= nowe, do dywanów, 
ROGÓŻKI żelazne, słomiane, konopiane, 


t 7 59: 


Realnost fabr(czna 


na austr. Sziąsku, 


Die tonangebende „Damen-Zeitung* 


OsBruk 


Preis vierteljahrlich 2'/, Mark 
(in Oesterreich nach Cours) 
bringt in der Nummer vom 
2. November das liebliche 
Bild der jungen Erzherzo- 


gin Elisabeth „v. Oesterreich.“ 


do przedpokoju. 
MIOTEŁKI ryżowe do czyszczenia sukien 
i dywanów, 
SKÓRKI irchowa do mycia powozów, me- 
bli, obrazów, okien, luster , szkłą, porca- 
| lany, naczyń metalowych i instrumentów, 
POMADĘ i proszek do czyszczenia wszel- 
kich metali, 
SZMIRGIEL w proszku i papier szmirglo- 
do czyszczenia noży, 
CZERNIDŁO do 
pieców żelaznych, 
BENZYNĘ do wywabiania plam i prania 
rękawiczek, 
GĄBKI do mycia, każdej wielkości, 
MYDŁO i soda do prania, mydełka i 
perfumerje, 


Alle Postanstalten 
uad Buchhandhingenń nehmen jeder- 
zait Abonnements auf diese beliebte 
«1524 Modenzeitung entgegen., 1—2 towy, 
"O |GUME arabską i boraks, 
Pi///) gułdenów FARBKI do bielizny, korzeń mydlany | 


a aillaja“ 
ząpłacy temu, ktobyipo kilkudniowem u Ra farbowania materji i jedwabiów, 
R lal KE doświadczonego środxa na LAMPY nocne szklanne, blaszane i meta- 
nągniotki IKeralym aptekarza Schnęldu, lowe z obrazkami na młeczno-białem szkle 
pozbył się zupełnie bez bolu, bez za- LAMPY nocne z naczyniami do zagoto- 
oe, bez wyrinznia nagniotków. —| wania mleka it. P-, 


lko prawdzi | Bh, Georz ępto 
axn Sch iaid. ws  Wiedalu, v: nych delikatnych maszyn i t. d., 


Wimmergasse 33 (dokąd wnosić nalež3| WAGI kuchenn 

zamówienia). Cena flaszeczki 1 złr., pó RONEWECZKI na nafty, 

flaszki 60 ct., pocztą o 10 ct. więcej. —|PRZYRZĄD dla oszczędzenia świec, 
Należy żądać tylko „Keralyn* aptekarza LATARKI ręczne, 

Schneida i wystrzegać się przed naślado- MASZYNKI do robienia masła, którą mo- 


waniem i podobnemi środkami = mi nik y 
Sł 48 Lwowie s spr FE. dliko- żna za 5 minut świeże masło zrobić. 
Przyrządy 


lascha 1414 4—10 . 
" FEsawery Budkowski — do malowana i rysowania 


b. baletmistrz teatrów warszawskich roz- 
poczyna nadzwyczajny 


kurs tańców 


w 24 lekcjach dla osób chcących się pręd- 
ko nauczyć tańczyć. Za całą naukę opła- 
ca się z góry 8 złr. dla uczni i uczennie 
6 zł. dla dzieci'4 zł. 3340 1=? 
Rynek 1. 12 I. piętro. 


Tylko 3 złr. 


najpiękniejszy, najtrafniejszy 
podarek 
Bóże naródzenie. 


| 


kach i laseczkach, 


» do malowania porcelany, 

»_ olejne w tubkach, do robót artyst., 
ŚRODKI do retuszowanią, 
DEEI maket dla robot artystycznych, 
PŁÓTNO malarskie, stalugi, dice 
lety i wszelkie inne przybory do malo- 
wania i rysowania. 


Przyrządy piwniczne: 
Szpunty i ezopy do beczek, 
Korki do butelek, 
Kapsle do butelek, 
Masa do lakowańia butelek, 
Maszyny do korkowania butelek, 
Maszyny do korkowania beczek, 
Korkociągi, 
Maszyny do mycia fiaszek, 
Pipy do beczek i t. d. 


Artykuły gumowe techniczne : 


Węże gumowe bez i z zakładkami 
Węże spiralne wszelkie szerokościi dłagości 
Węże gumowe do gazu, 


Wszystko po naj 


l 


na 


44-:461444 


Pamiącka po umarłych. 
” Portrety w naturalnej wielkości 
według każdej fotografii. Podo- 
bieństwo poręcza się. 
Prómiowany zakład sztuk pięk. 
WSiegfried Bodascher fiw razi 
we Wiedniu, | 
ŚJ HH. grosse Pfarrgasse 6. 
Gi ur w, „11208 1—7. 


e nieodebrania przesyłki. 


sze ceny. 


mz 


Odznaczone pochwałą Jego 
„Odświeżające i obfite 


MQ Powietrze leśne 


skład fabryczny 
farb. lakierów, pokostów, produktów chemicznych 


oraz 


handel materjałów 


do zaopatrywania okien i drzwi, najlepszy Węże gumowa z wytrzymałością, 
i najtańszy środek do ochronienia się od 


kapsle , 


żę > 
sB Fr. Schnhniha | Syna f- Ere n 
E nasri "3 kauczukowe nieprzemakalne 
a we Lwowie © smarowidło na skós 
e 2 pr CZERNIDŁO (szware) do butów. 
2 B re 1 izn € APRETURA do konserwowania skóry, A 
Je a E LAKIER do bucików, czarny, złoty, mie- 


PODESZWY korkowe, konopne i filcowe. 


z łyezka kokosowego i manila, szezotkij browąrów, gorzelń, 


tylko przez rozpylenie aptekarza Ghillanego 


i HANKE 


i dó polowania: 
'Wężę spiralne ssące, : 
(Węże gumowe do ściągania wina, 


Patent. węże do ściągania wina i piwa, 
Płyty gumowe, 

Płyty gumowe do spajania rur, 
Pierścienie gumowe i sznury, 

Korki gumowe, > 
Wiaderka do gaszenia ognia i t d. 


Chirurgiczne: 


Lejki Hegara, z kauczuku, blachy, z drze- 
wa z podwójnemi kaukami, 
auki do nosa, 
Serengi cynowe i kauczukowe, 
Rozpyłacze, 


połyskujące|Bougles Sondy woskowe i gumowe, 


Katetry, Wstrzykawki do ran; 
Wstrzykiwacze do injekcji i do uszów, 
Wstrzykawki szklanne, 

Obrączki na nagniotki, 

Prześcieradła gnmowe, 

Napieróniki gumowe, 

Odciągacza mleka gnmowe i szklanne, 
Stawki dziecinne, 

Garnitury do ssania z rnrką szklanną, 
Flaszki do ssania, 

Woreczki gumowe na lód, 

Poduszki gupowe do nadmuchiwania, 
Prezerwatywy franeuskie, 

Pończochy gumowe przeciw kurezom, 
„Clysoirs'*', 

Klysopompy, 

Suspensorja, 

Papier gutaperkowy, 

Piersi gumowe, 

Opaski gumowe, 

Szezoteczki do zębów, 

Baloniki do proszku perskiego, 
Szezotki do włosów, 

Grzebienie , 

Woreczki gumowe na gąbki. 


Potrzebne artykuły 
dla przedsiębiorstw industryjn. 
jako to: 
młynów, 
tarcaków, odlewarń żelaza, ra- 
finerji nafty, ete., 
dalej dla 
folwarków, etc. 


Smarowidła do osi żelaznych, 

Oliwa do maszyn w najlepszym gatunku, 

Oliwa do maszyn rosyjska, za jakość gwa- 
rantuje się, 


czyszczenia kuchni i|Ter gazowy, 


Cement, Gyps, 
Asfalt, 
Antimerulion, 


„|Pasy do maszyn i młocarú z najlepszych 


skór belgijskich we wszystkich szero- 
kościach, 


KROCHMAL pszenny, ryżowy i brylan- Pasy do maszyn gumowe, 


Gurty go maązyn konopęe i bawełniane, 
Rzemyki do szycia pasów, 

Węże konopna, 

Wiaderka do ognia, 

Konopie. Kłaki, 

Bawełna do czyszczenia maszyn, 

Płyty i sznury asbestowe, 

Tektury do spajania rur, 

Kit do żelaza i Kit miniewy, 


OLIWA do maszyn, do szycia, i do róż-|gryby da kotłów. 


Rury cynowe i ołowiane, 
Ołów, Cynk, 
Cyna angielska, 
Kompozycja cyny, 
Szlagloth i sznelloth, 
Szmirgel z Naxos, 

na płótnie, 
Papier szmirglowy i szklanny, 
Rury szklanne (Wodoskazy). 
Wagi wodne (Wąsserwaagen), 


FARBY tuszowe, akwarelowe w guzicz-|Taśmy miernicze, 


Cyrkle pojedyncze, 


FARBY akwarelowe w tubkach imuszelkach|Przybory do rysunków (Reisszeuge) itd. 


jakoteż dla szklarzy i handli szkła nasz 
obficie zaopatrzony skład w DJAMEN- 
TY do rznięcia szkła. 


Modele maszyn parowych 


opalane spirytusem do nauki dla pp. stu- 
dentów, w cenie od zł. 2.50 do zł. 20. 
a mianowicie: 
Locomobile stojące i leżące, 
Mótory, 
Sikawki do ognia, 
|Młoearnie, 
Tartaki, 
Maszyny parowe, 
Fontanny, 
Lokomotywy, 
Parowee, 
Parowce śrubowe, 
„ kołowe, 
Karuzele, 
Warsztaty mechaniczne, 
Browarnicze urządzenia, 
Omnibusy parowe itd. 


tańszych cenach. 


Cenniki specjalne na żądanie gratis i franeo. 
Przy zamówieniach za zaliczką uprasza się o przysłanie pewnej kwoty, któ- 
raby przynajmniej wystarczała na opłacenie tam i napowrót kosztów pocztowych 


Wszystkie gatunki farb, lakierów, pokostów etc. dostar- 
czamy franko do każdej stacji kolejowej i na Bukowinie a 


oprócz tego, przy większym odbiorze robimy ię eh 


96 1—? 


cês. Mości cesarza auBtr. 
w kwasoród 


w pokoju W 


=Tl=j=l=1- - >. | 


ch. 


PRZEWTEM 
J. DĄBROWSKI & L WEIGEL 
we Lwowie, przy ulicy Halickiej pod l. 17, 

_ („DAWNIEJ W. PENTHIER") 
prócz ZEGARKÓW i ZEGARÓW z najsłynniejszych fabryk 
otrzymał wielki zapas złotych i srei rnych rzeczy 
my Szczególnie "wraca się uwagę na 32701 8 
ZŁOTE ZEGARKI fabryki genewskiej 
L. W. GOSTKOWSKIEGO, jakoteż 
wyprawy *eselne ze srebra, na 6 i 12 osób 4 


w szkatułkach., ko 
Wszelkie zamówienia z prowincji uskutecznia się jak najrychlej. 


' 


bukłetow 


| 
| 


| 


| BF Sxpilek i pierścionków 


| 


ży 


Skład tortepianóf A 


43 TA 
Pianin i organów, 


Po 
jakoteż koneesjonowana 


Szkoła muzyczńha 


LUDWIKA MARKA 


w rynku 1. 9. I. piętro. 
._ Nauka gry na fortepianie w II. oddziałach i 8 klasach, od początków do 
najwyźszego wykształcenia. Nanka spiewa solowego, kompozycji i historji muzyki. 
Do składu nadeszły z najlepszych fabryk fortepiany Mignon, które pod 
10letnią gwarancją się sprzedaje i wypożycza. 
© © Sprzedaż na raty miesięcznie od 15 złr. 2 8 
Nowe ozdobnę Apollo: pianina i sławne amerykańskie organy pokojowe i 
kościelne fabryki Estey & Co. 3041 20—? 


| 


bukietu leśnegoe 


Zrobiony z świeżych pędów drzew iglastych i wonnych kwieci lago- 
wych, odwania i czyści powietrze, wzanaenia Parze oddechowe, powi- 
nien się więc znajdować w każdym pokoju dzieci łub mieszkalnym. Jako 
dodatek do kąpieli jest bukiet leśny z powodu odśówieżających i wzmacnia- 
jących własnosci bardzo przyjemny na nerwy i skórę, również jako eodzien- 
ny dodatek do wody do mycia. Również można nim perfamować pokoje i 
chustki do nosa. Wielka (rea 1 zł., mała 60 et. 

ówny skład i fabryka 1327 1—8 
G. Wettendorfer w Wiedniu, Hernals. 
Skład we Lwowie P. Mikolasch apt., w Krakowie K» Wiszniewski apt. 


o e 
Maurycy Boscowitz, 


optyk i mechanik we Lwowie, 
przy placu Marjackim, 1. 6, 
poleca P. T. Publiczności wszystkie w ten 
zawód wchodzące artykuły w największym 
wyborze po najtańszych cenach: 
Lornetki teatralne, sztechery polowe, 


Prawda tr 


najdłużej! === 


wa 


Á 


dałowidy, okulary, sztechery i ćwikery, z łowę zwyczajnej : : 
h z j Zakupiłem za połowę Zwyc J} ceny cały zapas słynnej fabryki derek 
m BAC ERA PGE GO: 1 końskich, sprzedaję _W1ę¢e jak długo zapas starczy sztukę © © tylko 


po 1 zi. ct. © © vielkich, grubych szerokich, niespożytych 


derek końskich 


Derki te są 190 ctm. długie, a 130:etm. szero- 
kie, z kolorowemi bordiurami, a grube jak, de- 
ska, dla tego prawdziwie Die do zniszczęnia, 
Rozsyłka za gotówkę lub pobraniem pocztowem. 
Codziennie wysyłam te derki do wszystkich stron 
świata i wszędzie znajdują one ogólne uznanie, 
twiają się odwrotnie. |] gdyż używać ich można także jako kołdry «ną 
Podobało, będzie od-liff-łóżka, a dawniej więcej niż o połowę były 
droższe. ADRES: 1685 1—7? y, KZ 

„ Kxportwaarenhaus ©. Kon, Wiem, II., Grosse Mohrengasse 29. 


i do mierzenia ciepłoty; ciała.i dla che- 
mików, rajzcajgi, taśmy, miernicze, col- 
soki, instrumenta dla inżynierów i fizy- 
ków, dla gorzelń i browarów, termometry, 
alkoholometry, gacharometry, manometry, 
i “h szklane do kotłów parowych. 
lektryczne telegrafy do- 


mowe 1 pakojowe (dzwonki), telefony i 
gromochrony, 3183 2— 


Zamówienia załą 

Coby się nie 
mieniona. | 

Reparacje „Uskuteczniają się najspiesz- 
niej i najtaniej. 


g 


Wydawca i odpowiedzialny redaktor : Platon Kostebki. 


Nie ma czasu do str cenia, 

Ze sławnych derek- końskich, które na licytacji nabyłem za połowę 
ceny regularnej a z których prawie wszystkie części świata na skutek o- 
głoszeń już nabyły moje derki końskie, sprzedaję jak długo wystarczy zapas 

tylko po 1 złr. 50 ct. 
za sztukę wielkie, nader grube, szerokie 
© © i niezmiszczone © © 


=derki końskie 


z 5 rozmaitemi burdurami kolorowanemi i gru- 
be jak deska. Derki te są w 3 jakościach a to: 
190 em. dług, 120 em. szerokie po złr. 1.50, 
190 cm. dług. 130 em. szerokie z bordurami 
trwałe. lej jakości zł. 1.75, nader doskonałe pri- 
ma jakości 1 zł. 95 et. sztuka. 

Dalej mam na składzie : 

500 tuzinów żółte włosiste derki 
dla fiakrów z rozmaitemi kolorowemi paskami i 
bordurami, wielkie dobre tylko po 2 zł. 60 et, 
sztuka. Szczególnie dla właścicieli fiakrów. 


Tskż mam 
400 szłui: kołder jJedwabnych 


z buratu w pysznych kolorach czerwonych, niebieskich, żółtych, zielonycb, 
omarańczowych, paskowanych, zupełnie długie na największe łóżka sztu- 
|» 3 zł. 75 ct, para 7 złr. 

Setki podziękowań i zamówień od wiarogodnych osób, z których kilka 
podaliśmy do wiadomości publicznej, są w naszem biurze do łaskawego 
przejrzenia a nadejść mające pozwolę sobie publikować. Coby się niepo- 
dobało, będzie bez trudności napowrót przyjęte. 1605 1—6 
Adres: Webewnaren-Manufactur J. H. Rsbinowicz 

we Wiedniu, III. Bez. Hintere Zollamtstrasse 9. 


Amiirheumaticon 


dr. med. i chir. Franciszka Hellera, emerytowanego I. sekun- 
darjusza wiedeńskiego c. k. pow #spitala 
To wownętrznie zażywane lekaratwo leczy świeżo powstały reumatyzm 


mięśni natychmiast, dawniejszy reumatyzm mięśni, tudzież najsilniejszy 
renmatyzm stawów z wszelką pewnością w przeciągu kilka dni. Jest to naj- 
pewniejszy i naispieszniej działający środek leczniczy na te słatości albo- 
wiem bole i opuchnięcia stawów ustępują jnż w 24 godzinach. 1606 1—4 
Główny skład we WIEDNIU w aptece pod „królem węgierskim“ I. Fleisch- 
markt 1. We LWOWIE: w aptece Zyga. Buckera. 
Cena finszki I złr., — pocttą 20 et. więcej za opakowanie. 


Tylko prawdeiwe, jeźli ma 
2 ana Sakae 


ten znak ochronny Baik. 
Dr. Heller ordyn je od 12—3 godz we Wiedniu. I, Kohlmarkt, nr. 


Oswiadczenie. 


Ażeby ułatwić nabywanie mojej normalnej bie- 
lizny w Galicji (tak zwanej profesora Jagera), która 
jak wiadomo chroni od przeziębienia i od wszystkich 
cierpień ztąd pochodzących, urządziłem niżej podane 
miejsca sprzedaży. Moja normalna bielizna OE 
na jest z najczysciejszej wełny, wybornej jakości a w 
cenach tańsza od fabrykatu zagranicznego. 

Każda sztuka musi być opatrzona powyższym 
znakiem ochronnym i tylko wtedy jest prawdziwą. 


Fryderyk Redlich, 


fabryka sukna i towarów wełnianych 
w BERNIE. 


SKŁADY: We Lwowie u F. S. Bardasza, 
katedralnego 1. 9. . è D 

W KRAKOWIE u J. Rudnickiego, rynek i Porembskiego & Zimlera (dawniej Józ. 
Riedla) wiel. rynek 1. 8. 

W RZESZOWIE u Ferdynanda Schaittera. 1434 1—? 


5. 


vis-a-vis kościoła 


A 
(unz 


anstro-węgierękiej, monarchii, 
mę Należy żądąć powyższej marki ochronnej. %88 


1°20 metr. wystarczająca dla najsłuszuiej-| sy, Fotografie, Litografie, Portrety. 
szego mężczyzny po cenie od 4 złr. do| Albumy Grotgera i inne obrazy. 
ffiz- 5.50 Nuty, szkoły, ćwiczenia, Wydania 
Resztki palmerstonu w kolo-| Petersa, Dzieła Chopina, Moniuszki 


Dworaka Wyprzedaż zupełna 
handal rostok sukionnyeh Księgarni Polskiej 


Lwów. 
w Bernie, 14 plac Halicki 14. 
ulica Ferdynanda, liezba 14. 


KSIĘGARNIA POLSKA wyprze- 
kupuje w najznakomitszych fabrykach ber- 


daje wszystkie swoje zapasy po ce: 
neńskich resztki sukien w dowolnej wiel-| nach zniżonych © 25 pret. niżej 
kości i sprzedaje takowe za pobraniem 


cen katalogowych, jako to: Książki 
należytości. 


do nabożeństwa, książki dla dzięc: 
Kto tedy życzy sobie mieć taką reszt-| w odpowiednich oprawach , Powieść! 

kẹ z najlepszej materji wełnianej w gu-| (dział ten jest najbogatszym), Dziefa 

stownych deseniach, niechaj uda się z zau-| historyczne, filozoficzne, przyrodnie 

faniem do poayiarego handlu resztek. cze, prawnicze, lekarskie, rolnicze, 
Resztka na zupełne ubraniej ogrodnicze, pszezelnicze, kucharskie, 

zimowe 310 metr do 320 mtr. długo-| techniczne, ekonomiczne, pedagogi 

ści od 6 złr., ana lepsze ubranie za 9 zł| czne, podróże, poezje, dzieła drama- 
Resztka na spodnie zimowe 


tyezne. Mapy, Atlasy, _ Globu- 


rze brunatnym, niebieskim lub ezarnym 
na palto zimowe 2 metr. do 220 dług. po 
cenie złr. 8, 10 i 12. 

Coby się nie podobało, będzie najehę: 
tniej wymieniane. 3278 4—12 


Prawdziwe węgierskie wina 
wysyłam za pobraniem w beczkach od 10 


litrów począwszy i wyżej : 
Dobre stare wina stołowe litr po 24 et. 


Wszystko po cenach zniżonych. 


(Wyjątek stanowi tanie wydaw- 
nietwo Bibljoteki Mrówki.) 2854 


Księgarnia Polska 
| Lwów, 14 plac Halicki 14 


Wyśmienite z roku 187% „ „28, 
Riesling z r. 1872 yz. R 
Ruster Ausstich » 55y 
Ruster Ausbruch, słodki „ „5, 


Wina czerwone najlepszej jakości 0 
25 et. wyżej. 

bliwowica prawdziwa syrmska z roku| 
1870 litr złr 1.20. ; 

Borowiczka (jałowcówka) trenezyńska 
litr od 80 et. do złr. 1.50. 

Beczki liczymy najtaniej po koszciej| Š 
wyrobu własnego i przyjmujemy takowe 
w dobrym stanie po takiejże cenie, Szyn-|], 
karzom przy odbiorze najmniej 1000 litr 
5 pre. rabat. Należy podać stację kolei Lļ š 
Ig. Spitzer, właściciel winnie i pi- 
wnie w Preszburgu (Węgry). 1432 8—7 

wypłacę temu, 


500 dukatów kto po użyciu 
Kothego wody na zęby 


flaszka po 35 ct., dostanie kiedy- [= 
kolwiek znowu bolu zębów lub nieprzy- 
jemnego odoru z nst, | 

„Kothego „„Zanschóne* | 
wysmienity i szybko skutku- 
jacy środek do czyszczenia zę- 
bów, pudełko po 30 ct., dobre i miękkie, 
szczoteczki do zębów do 30 i50et.| 
poleca 

Jan Jerzy Kothe 
emeryt. dostawca nadworny w Módling 


"Wielki dobór przedmiotów zPytkowje m 
Z E 
wg Wiednia Vie Roio. Dg LAOWITtWSChA(9-Z0II8U 


p. apt. P. MIKOLASCHA ulica Koperni-|9 mD una irtschaft UW 
«a i we wszystkich aptekach, handlach AE Rad Anserieune Mii pöfiohst 
korzennych i perfum, galanteryjnych iein, die ’ 3413 1-3 


materjałó w. 2802 2—52 si A E itz- 
wi 
Administration in Czernow 


we LWOWIE 


poleca w wielkim doborze i P? 
najniższych cenach: 


Serwisy stołowe 
do herbaty i kawy 
oraz 


Serwisy do umywalni 


| Szkło kryształowe 


rżnięte 
cienkie i zwykłe gładkie. 


Naczynia kuchenne 


i wyroby z drzewa i blachy: 

Komisowe składy SREBRA 

CHIŃSKIEGO i ALPAKI, ors% 
MEBLI ŻELAZNYCH. 
Ceny fabryczne. 


1 45m. 


FAOLIY 


Fesswosze: DOTOS O OOA, 
Q Flanełki i Cassany w najnowszych wzorach na suknie. e 


€ BARCHANY KOLOROWE (2 
© FLANEL 


E BIAŁE i PĄSOWE cienkie i grubsze ję) 

A Barchany biale, sznurkowe, pikowe i atłasowe e 
> poleca po najniższych cenach » 
o 


ję| handed F. Knauer i Syn 
Ł pod Złotym Lwem we Lwowie. Ó 
Próbki na żądanie odwrotną pocztą franco. 8297 3—4 ba 


r 


"EVY ZYZCYZ Va EVY: pa Para 
OOIE OOOO OON] 


za aj 


CHAMPAGNE 
AYALA & CO. 


Jedyny skład dla wschodniej Galicji u p. F. W- 
Królikowskiego we Lwowie. 1318 3—100 


Fabryka modli A, BREZINY nasl9DCy, 


mieszczańskiego stolarza, 
we Wiedniu, Mariahilferstrasae , Nr. 74a. 
Umywalnia o jednych 


i podwójnych 

drzwiach A i , 9—15 
Szafeczka nocna . j wo 4—10 
Stół salonowy lub przed sof „ 4-12 
Stół do wysuwania , i » 15—35 
Krzesło do jadalni 1 . p 4 
Dywany sypialniane we wszystkich 

gatunkach materyj > NZ 32 
Łóżka i Otomany —. o 13—24 i 


9 y 
Za kompletne wyprawy szczególne ceny 
zniżone. 1322 2—12 
Umeblowanie sypialni 140 zł. do 2000 24% 
jadalni od 150 zł. do 2000. zł. — 400. garniturów 
salonowych 0d 70 złr. i wyżej. — zapasie 
meble do 600 pokoi. 


Ażeby podać możebność: P. T. Publiczności 
na prowincji nabycia po nader tanich: cenach; 
mebli trwałych i podług systemu wyrabianych, 
Moja 
tóry na żądanie 


zir. 12. 
ostanowiłem mój i tak najtaniej zestawiony cennik, zniżyć o 25 pre, 


abryka wydaje ilustrowany cennik w 10.000 egzemplarzach, k 
wysyłam gratis i franco. i 


c EE O roca 
Wszelkie gatunki 


paryskich WIEC EE 
i wiedeńskich SŁANIKÓW 
(gorsetów) 


| własnego wyroby podhug aajnowszych i pa, 
lepsz“ h paryskich3l ! wiedeńskich. mode1ó w 
z gwaraucją za n lepszy róg əd £ 5, ” 3, 11. 1340 
15 zł. Reperacj” przyjmują się tylko Karoliny 
Braun we iedniu, II. Herminengasse 12. Na 
zamówienie kartką korespondencyjną uprasza się o po- 
danie miary w centymetrach objętości po sukni: 

1) Objętości piersi i grzbietu, 2) biustu, 3) bioder, 
4) długości od ramienia aż do kibiei. 1561 2—5 


Wezwanie. 


Dnia 26. marca 1885, kapi? n mnie jakiś nieznajomy skrypt 
nr. 11526 na rozmaite losy, płatne w miesięcznych ratach i Kilka rat za- 
raz uiścił. s 

"Tymczasem padła znaczna wygrana na ten skrypt, która od dłuższego 
czasu jest płatna. , 

Gdy dochodzenia za tym nieznajomym nie doprowadziły do żadnego; 
rezultatu, zamieszczam na tej drodze wezwanie następujące: „Posiadacz 
skryptu sprzedaży nr. 11526 z d. 26. marca 1885, wydanego przez pewien 
bank, zecnce sią zgłosić u mnie w celu podjęcia przypadłej wygranej za 
zwrotem skryptu, albowiem po upływie 30 dni wygraną kwotę złożę do 
e. k. sądu. {573 1—2 


Edward URBAN w Bernie; 
Bank, Wielki Plac, 25. 
W Bernie, dnia*12. listopada 1885 


Ź drukirni „Gazety Narodowej. * 


